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„Nowa Reforma“ wychodzi dwa razy dzien 
Humor poranny wychodzi codziennie s wyjątkiem poniedziałków I dni poświątecunoch, 
numer popołudniowy codziennie s wyjątkiem niedziel i dni świątecznych. 
Prenumerata wynosi: 


a rocznta 1 pźłrocznie : kwartaiaiea miezląpznię 
W miejscu . . . „ > 5 s a » 24 korm| 12 koroa 6 koron 2 korony 
W Austro-Węgrzech: 
z jednorazową przesyłką poczt. „ 32 , 165 8 , 9 kor. 70h. 
z dwurazowa z «188 5 18 s 9 kor. 50 h. Goa 25, 
W Państwie Niemizckiem . , » +» 36 , 18 a 9 keron 8 a a 
W innych państwach . . „jzu (485 %4 a 19 , A GWES © 


Prenumeratę i ogłoszcnia (inseraty) uprasza się nadsyłać wprost do Admainiztracył 


„N. Reformy“ w Krak 


Redakcya: ul. Jagiellońska 10. Administracya: ui. św. Anny 3. 
Telefon Redakcyi 41. Administracyi Nr 242. Dla rozmów zamiejscowych 1572, 


Nr rach. poczt. Rasy oszoecd. 


Rękopisów nadsyłanych NHedakcya nie zwraca. z 
"We Lwowie sprzedaż numerów po 1ż hi.: w Biurze dzienników S. Sokołowskiego, 


ulica Jagiellońska 3 i w Biurze Plohna, 


Cena numeru 10 hal., z przesyłka pocztswą 12 hal. 


Wywiezienie Rutowskiego. 
Kraków, 26 czerwca. 


(k. s.) Już omegdajsza wiadomość, że w imie- 
niu miasta Lwewa witał wodzu zwycięskiej ar- 
mì generała Bóhm-Ermollego nie prezydent 
dr Rutowski, ani nikt inny z prezydyum, ale 
profesor Chlamtacz, uderzyła nas bardzo mnie- 
mile, budząc złe przeczucia codo losu enako- 
mitego * prezydenta. Wczorajsze * wiadomości 
pobwieuizity te przeczucia. Najeźdźcy moskiew- 
sey czeczywiścio cofając się ze Lwowa, wywie- 
ZH z sobą prezydenta Rutowskiego, wraz z ca- 
łem prezydyum i znaczną liczbą członków Ra- 
dy miejskiej, jako zakładników. 

Zmakomitemu mężowi, jakim w czasie naja- 
zdu młoskiowiskiego okazał się dr Rutowiski, 
nie zostala cszeządzoną ta ostatnia i miewątpli- 
wie największa przykność, jaką musi być dłań 
konieczność spędzania czasu ma mienawistnej 
obczyżnie, podczas gdy ukochany przezeń 
kraj i jego stolien, dla której tyle dobrego `| 
zgoła nadzwyczajnego w tych najcięższych dla 
miej miesiącach dokonał, zaczymają oddychać 
swobodniej, wolne już od najazdu moskiewskiej | 


Wieść o tym nowym akcie niesłychanego 


barbarzyńsbwa tych dzikich orędowników spra- 
wy siowiańskiej, napelni z pewnością każde 
serce polskie w tym kraju, szezerą boleścią. 
Aczkolwiek bowiem każdy z nas wierzy nieza- 
chwianio, że dr Rutowski przetrwa także i tę 
jeszcze próbę i po zawarciu pokoju wróci zdro- 
wo do kraju i do swego miasta, gdzie na ró- 
wni z rodzimą oczekiwać go będą wszyscy oby- 
watełe z holdem miłości i szącunku, to jednak 
przykro jest niewymownie pomyśleć, że w 
tym świeżo oswobodzonym polskim Lwowie 
niema dzisiaj tego, który tej szlachetnej jego 
pol.tości i kultury był najwybitniejszym i maj- 
śwacuniejszym przedstawicielem i obrońcą. 

Imię Nutowaskiago znowło sę na wieki 2 hi- 
Svoryą Lwowa. Na opuszczenym przez innych 
mostorimku pozostał on i trwał na nim wśród 
wkoliczności najcięższych, wśród prób dla jego 
6srci polskiego najbołeśniejszych, jedną myślą 
i jednem praguienicm kierowany: ratować da- 
dność stolicy kraju przod nędzą, a honor jej 
polskości przed plamą jakąkolwiek, 

Zadanie to z bohaterską determinucyą pod- 
jęte, spelni? Rutowski z olśniewającą świetmo- 
ścią. W ciągu tych dziesięciu miesięcy miewoli 
Lwowa postać jego wyolnzymiała ogromem 
taktu. poświęcenia i głębokiego rozumu, któ- 
rego skarby niepizebrane teraz dopiero rozwi- 
ngl ten mąż znakomity w całej pełni. 

Dokola tej wspaniałej postaci wit się bluszcz 
opowieści ludowej i legendy. Ileknoć stroska- 
ma myśl zatapiala się w mrokach ponurego za- 
galdnienia, co się dzieje we Lwowie, zawsze na- 
traliąła na światło, które biło od wspomnienia 
o Rutowskim. On tem jest. On opiekuje się bie- 
dnymi. On broni dostępu nędzy i rozpaczy do 
dziesiątek tysięcy rzuwonych na pastwę okru- 
tmego losu rodzin. On wreszcie z mieporówna- 
ną gońdmością reprezentuje stolicę swobodnej 
dzielnicy polskiej przed bizantyńsko-obłudny m 
i azyatycko-otrutnym najeźdźcą — »wyzwoli- 
cielem« 

Z równą czcią wymawizją dzisiaj imię Rutow- 
skiego wszyscy Polacy w Wsmszawie i Krako- 
(wie i Poznaniu i wogóle wszędzie, gdzie przez | 
dziesięć miesięcy ściskały się serca polskie: 
straszliwym bólem na myśl, że Lwów, ta uko- 
chuna przez mas wszystkich, najsilniejsza stra- 
źnica polskości ma wschodzie, pada ofiarą zbi- 
rów moskiewskich, którzy gwałtem i chytro- 
ścią wydzierają ją z omyanizmu zachodniej kul- 
itury. 

»Ekscclencyo! Jak slychaé, jesteś eksce- 
iencys kulturalnym człowiekiem. Powierzamy 
ci tedy w opiekę ekarby kultury, nagromadzo- 
ne w tem mieście! — tak witał Rutowski wy- 
słannika camskiogo. W tem powitaniu jest też 
caly, Rutowski, ten duch silny, piękny i hardy. 
To, zjak slychaé<, jest nieporównane. Prezy- 
dent zdobytego miasta, które najeźdźcą od 
pierwszej chwili zaczyna traktować, jako świe- 
żo iodobraną odwieczną swłoją własność, od- 
(waż 
ijeźdźcy, zaopatruje ją znakiem pytania, stawia 


s 


tylko jako hipotezę. Wszakże to wstęp do przy- | 


szłych- stosunków, jaki miewielu tylko me 
wszystkich marodach potrafiłoby: stworzyć. 
i [ten gest szlachetny i ta postawa prezyden- 


wdóbywców. Tyafnym instynktem wiedzeni w 
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|swej działalności polityczej spędził Rutowski w 


|redaktorem, a zawsze pozostał jego przyjacie- 


A k |E A z r i : à 
ža zjednu 5! awet moskiewskich Momicznej znałazk w mim pomocnika i orędo- 

j Ją mu szacunek N SC | ika smzerego È pólnego zapału. 
seniają w. nim gni indywidualność ogromną -iRomanowiczem stanął Rutowski u kolebki| my mamy przewagę. 
} w mim oni indywidualność 0% ą i! 
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godność reprezentatywmą niezrównaną. P0zo-|przed dziewiętnastu laty w celach zgoła od- 
stawiają go na jego stanowisku. i otaczają ho- |miennych, niż te, którym pod rządami nowych 
Porini swych właścicieli zaczęło służyć. Rutowski był 


A nieszczęśliwa ludność biednogo miasta już | zięnnika. Artykuły jego sfanowiły zaws e 
po kilku dniach przekonuje się, jak wielki skarb smp aae wy 
pozostawiła im w Rutowskim Opatrzność na ten| Jakiś czas Rutowski należał także do grona 
czas próby najsroższej. Opowiadają, że na uli- Doaa aD | bezpośr ednio reda- 
cach miasta chyliły się przed nim zawsze me e pobi ri 40) ESO 
wszystkie głowy, że. kobiety p" dzieci wycią- | przeszło w ręce grupki polityków  warszaw- 
gając ka niemu mece, witaty go olmzykami: |skich, którzy z wielkim hukiem spadli na bruk 
>Zbaweo i opidkbunie nasz! «.., lwowski pod hasłem przygotowywania powsta- 

Przyszedł stnaszliwy dzień upadku Przomye | 2 przeciw=ligoyi i dy a iih 
7 E ; ; ... <,|wszystkięgo, 00 zmobiła indolencya galicyjskia, 
sla. Najeźdźcea moskiewski zapragnął święcić | Rutowski był pierwszym, — który przejrzał 
to święto we Lwowie na przekór uczuciom Ca-| właściwą naturę tej nielicznej, ale doskonale 
lej jego ludności, z wyjątkiem nielicznych tyl- | dobranej gromadki i dał inicyatywę do pamięt- 
ko, do cna spodlałych jednostek. Gubernator mh. | kla e © int 
zażądał od. Rutowskiego, aby, dekorowuł i ilu- Usunąr wy wię chA działań i Ai orta 
minował miasto. nej, Rutowski czas jakiś poświęcał studyom hi- 

»Miasto jost w żałobie i nie ma powodu do|storycznym, gromadząc po archiwach mate- 
iluminacyi! e... — brzmiała odpowiedź tego mę- ń = md JE Wkr m iaa po- 
ża, który, gdyby nie był Polakiem, ginra e a oo a a ak OZI II 
byłby miana Rzymianina. I satrapa moskiewski wproadkiiy god ER 
ukorzył się przed tym majestatem niezłomnego 
charakteru, mie nalegał już więcej. 

1 tego Rutowskiego, ku któremu, jak ku 
światłu jasnemu, rwała się dusza, którego ry- 
ehłem powitaniem tu w ukochanym przezeń s : 

Krakowie wszyscyśmy się już uaprzód cieszyli, Urzędowo ogłaszają dnia 26 czerwca: 

uwiózł z sobą mcickający barbarzyniee rosyj- Wschodnia grupa Pilaszera odpasła pono 
ski, aby go trzymać, jako zakładnika. Na co| Frzeważających rosyjskich sił. W przebiegu t 
i za co, któż odgadnie, komu obcą jest peł-| W jeduem miejscu przełamać. idąc w nocy w k 
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Prenume 


samiejscewg: Administracys „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; ralejsco= 
wą: Administracya „Nowej Reformy*. — Główna trafika w Rynku. — Agencya J. Hopcasa 
i A. Salomonowej, ml. Szczepańska 9; Biuro dzienników M. Kupczyca, ul. Jagiellońska 7; 
Trafika w Sukiennicach. 
Zamiejscową prenumeratę Í ogłoszenia (inseraty) przyjmnją: We Lwowie Binra 
dzienników: A. Buchstab, ml. Karoia Ludwik: 21, 5. Sokołowski, ul. Jagielońska 3, — 
W Jarosławiu A. Amster. — W Taraowie M. Rockach — W Wiedniu Herman 
Goidachinied (sprzedaż oddzielnych numerów), I. Wollzella 6, — M Dukes Nachfolger, 
Haasenstein & Vogler (także w Hamburga, Frankfarcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazyl 
i Wrocławiu). — R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), — 
H. Schalek (Wollzeile), — W Paryżu Societé Mutuelle de Publicité A. Lorette, direcżacr, 


PREG przyjmują 


61 Rue Rougamont. 


Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy“ va opłatą od miejsca 

wiersza drobnem pismem (petit) ra pierwszy raz 24 h., za każdy następny raz 18 b. — 

Nzrdesałane po 80 h. od wiersza, — Głosy pubiiczne po 2 kor. od wiersza. Układ 

tabelaryczny, cytrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Załączniki do „Nowej Re 

formy“ (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 ega 
dia zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscewych prenumeratorów. 
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gdzie też bardzo rychło zajął stanowisko pierw- 
szego wiceprezydenta miasta. Na tem nowem 
stanowisku Rutowski postanowił położyć pod- 


wa, pragnąc w pewnej mierze przynajmniej na- 
dać temu miastu także charakter metropolii 
sztuki polskiej i obcej. Zasługi, które w tym 
względzie położył Rutowski dla Lwowa i dla 
sztuki polskiej w ogólności są wręcz olbrzymie. 
Niemal z niczego stworzył on w krótkim cza- 
sie piękne Muzeum, które jakkolwiek ściągało 
na się rozmaite uwagi samozwańczych piękno- 
duchów i rozmaitych zazdrośników, stamowi je- 
dnak bardzo poważne ognisko sztuki zachodniej 
i polskiej, posiadające tam, na wschodzie, 
szczególniej wielkie znaczenie. 

Wszystko, co dobre, piękne i śmiałe znaj- 
duje w Rutowskim zawsze gorącego orędowni- 
ka i pracownika, nieszczędzącego ani trudów 
osobistych, ani kosztów nieraz znacznych, mi- 
mo, że bogatym nie jest. Patryota gorący, ©- 
bywatel miasta i kraju znakomity, oby mąż 
ten szczęśliwie przetrwał próbę miewoli i mwró- 
cił do nas jak najrychlej na te posterunki pra- 
ay narodowej, które bez niego długo stałyby 
opróżnione. 


(Telegram c. k, Biura korespondencyjnego.) 


Wiedeń, 27 czerwca. 


wnie między Dniestrem a Prutem atak daleko 
ych walk udało się nieprzyjacielowi nasz front 
ilku rzędach do ataku, zbliżyła cię aż do na- 


a Si s s ZAD n 2 s . . ° . . . „1 sj . ś 4 
na zakamarków mmocznych dusza i głowa mo- szych stanowisk najbardziej naprzód wysunięta linia nieprzyjacielska, albowiem będąc zu 


skiewska. pełnie nieuzbrojoną i trzymające ręce do góry n 

Jesteśmy jednak pomi, że ten człowiek zna-| OStrzeliwana. Bezpośrednio przed nami rzucił 
komity także i w tej nowej i ciężkiej sytuacyij W kieszeniach uniformów, na nasze rowy strze 
znajdzie dla siebie właściwą formę, a przede- 
wszystkiem siłę do przetrwania tego nieza- 
winionego wygnania i bolesnej dalszej rozłąki 
a chorą małżonką, z rodziną, z miastem, które 
mu tyle zawdzięcza, z krajem, który tak kocha, | Parte. Nasz front wałki jest zupełnie niezmieni 


walce z powrotem ze stanowisk i wzięły kiikas 
W ciągu dnia i w ciągu nocy dzisiejszej t 


a znak poddania się, z tych powodów nie była 
i Rosyanie granaty ręczne, które mieli ukryte 
leckie, poczem szeregi nieprzyjacieła, będące 


w tyle, rzuciły się naprzód, Przybyłe po naszej stronie posiłki wyrzuciły Rosyan po zaciętej 


et jeńców. 
akże powtórzył nieprzyjaciel ataki na rozmai- 


tych miejscach frontu. Wszystkie te ataki Rosyan zostały wśród ciężkich strat przeciwnika od- 


ony, W walkach tych odznaczył się szezegól- 


a przedewszystkiem z temi ideami szlachetne-| ie pułk huzarów honwedów Nr. 6 i chorwacka obrona krajowa. 


Przed resztą frontu armii Pflanzera panuj 


"Na wzgórzach na północny wschód od Żu 
= Wojska sprzymierzone zdobyły szturmem kiik 


ŚNiestety nio  rozporątlzamy w tej chwili] Ki Zresztą położenie w Galicyi jest niezmienio 
bliższemi datami z owocnego życia dra Tadeu- W Polsce rosyjskiej rozwinęły się wałki n 
sza Rutowskiego. Przekroczył on obecnie 
sześódziesiątkę, ale mimo przebytej niedawno 
siężkiej choroby trzymał się doskonale, przy- 
najnniej tuż przed 'inwazyą rosyjską, bystro- 
ścią zaś umysłu i lotnością myśli poprostu za- 
Aziwia. Pochodzi Rutowski z rodziny ziemiań- 
akiej z Mamowskiego. Studya gimnazyalne od- 
był w Tarnowie, uniwersyteckie częścią w 
Wiedniu, częścią za granicą. Doktoryzował się 
w Wiedniu z filozofii, na podstawie rozprawy: 
krytycznej o filozofii Humea.  Niekorzystny 
stan zdrowia zmusił so potem do przerwania : 
jego D E E A SIPE, Dla po- | PZY > CY pa Con Ga gw 
ratowania zdrowia odbył dużą podróż po W. tyrolskim i karyntyjskim obszarze gra 
wschodnich wybrzeżach Morza Śródziemnego, | czenie. 
gdzie dusza jego, tak wuaźliwa na piękno, 
chłonęła w siebie chciwie tę atmosferę artysty- |. 
czną zarówno umarlego, jak żyjącego wschodu. 

Po powrocie do kraju dał się porwać wirowi 
polityki. Wybrany przez wielką własność tar- 
nowaką poslem do: Sejmu, zasiada w mim od lat 
przeszło trzydziestu, bez przerwy, stając się 
bardzio rychło jedną z najwybitniejszych indy- 
widualmości tego Sejmu i bezsprzecznie pierw- 
szym z jego anawców. 

Aczkolwiek pan z panów, sam matura typo- 
wo arystokratyczna w najłepszem tego słowa 
znaczeniu, Rutowski wniósł z sobą do Sejmu 
wiełkikapitałnowożytności wpoglądach na spm-| brzegu Dniestru. Prawy brzeg jest jeszcze trz 
wy zarównonarodowe, jak społeczne. Rychło też Od początku ataków nad tą rzeką w dni 
przekonał się, że dła tych skarbów Jago Szcze- Między Dniestrem a okolicą na wschód o 
rych i głębokich przekonań, niema miejsca na w 
prawicy sejmowej. Ku nieopisanemu więc gor- 
szenia pewncj części swoich wyborców, prze- 
niósł się bez wahania na lewicę, głlzie w osobie 
Romanowicza znalaz} rychło SER Gol i 

ajwierniejszego przyjaciela zarówno polity- à 
cana jak oos Odtąd Rutowski z Ro- kakrotnych także nocn 
mamowiczem dzielili zaszczyt świetnego prze-| szynowe. + 
wodzenia stronniciwu demokratycznemu. , 

Jeszcze z młodszych czasów poznał go 1 
ocenił należycie Zyblikiewicz. Pierwsze lata 


mi, których był zawsze niezłomnym wyznawe 
i niestrudzonym: rzecznikiom. ~ 
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(Telegram e. k. Biura 


Urzedowo ogłaszają dnia 26 czerwca: 


Biora Wolffa. Wielka kwatera główna. 


po 


er 


ych kontrataków., Nasz 


Krakowie, gdzie wspólnie z Romanowiczem, | jeszeze w rękach nieprzyjaciela, 
Mieczysławem  Dawdikowskim, Asnykiem i i. 
założył masz dziennik, którego też w pierw- 
szych latach, obok Romanowicza, był stałym 


ukończyły się wczorajszej nocy. Francuzi wyp 
przyjaciel ściągnął wczoraj wieczorem jeszcz 


lem majserdeczniejszym. 

Razem z Zyblikiewiczem przeniósł się Ru- 
towski (do Lwowa, wstępując do służby w Wy- 1 
dziale krajowym. Tymczasem mozszerzyłu się RZE: 4 M 
jego działalność polityczna. Okręg tarnowski Na wzgórzach Mozy, na 
po dwakroć wysyłał go do parlamentu, na któ-| po obu stronach Trandee CZ 


Na wschód od Perth 


ko jeden z najdzielnych pracowników Koła pol- 
skiego. Szczególniej jako referent spraw prze- 
mysłowych w: parlamencie, zaskarbił om sobie 
wielkie dla kraju zasługi. 

Równocześnie zbliżył się Rutowski do Szcze- 
panowskiego, który, w swej działalności eko- 


przy małym kawałe rowu, zdobytego 23 bm. 
Aatki na nasze straże przednie Koło Lein 
Od początku walki koło Arras walczyji n 


Pospołu z| powietrzu. Obie strony miały straty: Nasze ni 


»Słowa Polskiego. które wzostąło założone == 
F. 


ą 


zachód od Combres 
oi tery razy zaatakował nasze rowy. Ataki 4 razy załamały się w 
a się użyć tego określenia o kulturze na- rego arenie Rutowski odznaczył się rychło, ja- naszym ogniu. Gdzie tylko nieprzyjaciel wtargnął do naszych rowów, został wśród wielkich 
dla siebie strat w walkach na bagnety odparty. 
sunięte pozycye nieprzyjaciela, na wschód od Trandee utrzymuje się nieprzyjaciel jeszcze 


e spokój. 

rawna i koło Chodorowa trwajg walai (ualej 

a miejscowości i odparły rosyjskie przeciw ata- 

ne. 

a linii Zawichost —Sienno—lłża. 

Zastępca szefa sztabu generala., v. Höfer, 
marszałek polny porucznik, 

0 


Walki z Włochami, 


kcrespondćncyjnego.) 
Wiedeń, 27 czerwca. 


Nieprzyjacielski ogień artyleryjski na froncie Isonzy trwa dalej. Kilka ataków na nasz 


ownie wśród wielkich strat Włochów odpartych. 
nicznym nie wydarzyło się nic, coby miało zna- 
Zastępca szefa sztabu generaln., v. H Öf er, 
marszałek polny porucznik. 
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Komunikat naczelnego kierownictwa armii niemieckiej. 


(Telegram e. k. Biura korespondertcyjnego.) 


Berlin, 27 czerwca. 


Południewo-wschodni teren wojny. 
Armia generała Linsingena znajduje się w postępującym naprzód ataku na północnym 


ymany przez wroga koło Halicza, 
u 23 bm. zabraliśmy do niewoli 3.500 jeńców. 
d Lwowa odbywa się dałszy pościg. 


Wschodni teren wojny. 


Pułki wiirtemberskie zdobyły szturmem na południowy wschód od Oględy (na północ od 
Przasnysza) po obu stronach potoku Murawka, pozycye rosyjskie i utrzymali je pomimo kil- 


a zdobycz wynosiła 636 jeńców, 4 karabiny ma- 


. 


Zachodni teren wojny. 


Toczące się od kilku dni walki na bagnety o częściowe nasze pozycye, znajdujące się 
ną północ od Souchez i w połowie drogi Souchez—Neuvilłe, 


arci zostali z naszych rowów. Dla pomocy nie- 
e świeże siły po obu stronach wzgórza Lorette 


i na południe od Souchez. Wszystkie ataki odparto. 
W Szampanii koło Souain rozbiłiśmy częściowo pozycye nieprzyjacielskie. 
es Francuzi zniszczyli własne pozycye Obronne przez fałszywe eks- 


t 


odbyły się twarde wałki. Sam nieprzyjaciel 
Na zachód od Trandee zajęliśmy daleko wy- 


trey, na wschód od Luneville nie udały się. 

nasi lotnicy z przeciwnikami o pierwszeństwo w 

e były daremne. Od kilku dni, jak słę zdaje, 
Naczelne kierownictwo armil. 


wówczas parlamentarnym korespondentem tego waliny pod artystyczno-kulturalną misyę Lwo- 
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(a: cddełeł wyjnza n! fosi 
Sztokholm, 27 czerwca. 
»Aftenpostene donosi z Petersburga: 


Car odwołał zamierzony swój wyjazd na 
front. 

Goremykin powołany został do Carskiego 
Sioła. 


y 


1 obros przed odsocjcczie! epim 


Genewa, 27 czerwca. 
»Herald« donosi, że Goremyki 


p 


in i Sazonow 
postanowiłi nie jawić się więcej przed Dumą. 


Ponury nastrój w Resyl. 
[erlin, 27 czerwca. 

Łtg.« reprodukuje artykuł »Russk. 
Słowa« z Petersburga p. t. »Próba«. Artykuł 
o bardzo ponurym nastroju stwierdza, że nie 
chodzi już o honer i siłę Rosyi, ale o jej egzy- 
stencyę. Zagranica liczy na rewolucyę. Należy 
konięcznie starać się o ściślejszą łączność kie- 
rownictw armii czwósporozumienia, 


» Vłosz. 


Pos KRZGGrCRI U cesarza Wiińolma 


(Tel. c. k. Biura koresp.) 


Berlin, 27 czerwca. 
»Lokal-Anzejgere donsoi: Bułgarski poseł 
generał Markow przyjęty został dnia 24 czerw- 
ca w wielkiej kwaterze przez cesarza Wilhel- 
ma na audyencyi pożęgnalnej. Cesarz nadał 
posłowi wysoki onder. 


RAE zzie a a ETA 
Risfyxa gparecej frontus: Ich, 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 

Paryż, 27 czerwca? 

Dyskusya w Izbie deputowanych nad sekro- 
taryatem stanu wojny byla bardzo ożywiona. 

Pos. Accambray oświadczył się przeciw 
kredytowi. IŚrytykował wojskową erganizacyę 
i czymność ministra wojny. Fabrvkacsa amu- 
nicyi pozostawia wiele do życzenia. Były- wy- 
padki, że nahoje nie eksplodowały, a armaty 
pękały (Żywe protesty). Mowea czym rząd za 
to odpowidwialnym. Następnie krytykował 
mioweca operacye w Dardanelach, za co ptzy- 
wołany został do porządku. (Prawica i centrum 
prtestowały podczas tego, zaś lewicą Klaska- 
da). 


Romanikat pecki, 


(TeL c. k. Brura koresp.) 
Konstantynopol, 27 czerwoa. 
Glówna kwatera donosi: 3 
Na froncie kaukazkim przyszło tylko do nie- 
znacznych staré. Na froncie dardanelskim w 0- 
statnich dniach miało miejsce tylko od czasu 
do czasu wzajemne ostrzeliwanie. Koło Sed-il- 
Bahr położenie jest takie same jak przed ostat- 
nią bitwą, w której nieprzyjaciel został zupełnie 
ze swojej pierwotnej pozycyi wyparty. Nieprzy- 
jaciel poniósł ogromne straty, których nie mo- 
¿na było jeszcze stwierdzić j 


$zińkiem KOfOWYM Lernis, 


Ułani peiscy, 


8 rotm. Jana Dunin-Brzezińskiego. 


Szwadron 3 


(Korespondencya »Nowej Reformy«.) 
Tv, 

Na kilka dni przed świętami Bożego Naro- 
dzenia szwadron cały ruszył w kierunku Ökör- 
mezö, aby wzmocnić jako rezerwa pozycye ka- 
pitana Zaleskiego. Po przybyciu na miejsce 
ukryto konie w kotlinie, a ułani rozsypali się 
w tyralierkę. Zaciekła bitwa trwała do późnej 
nocy, huk armat, szatański gist szrapneli i ło- 
mot wybuchających granatów, napełniał pie- 
kielną wrzawą góry i lasy. Nadszedł rozkaz 
odmarszu, resztę nocy spędzono we wsi Scemi- 
ver i o świcie ruszono do Vucskomezó, karko- 
łomną wąską drożynę górską, którą tylko chy- 
ży jeleń mógł przebyć bezpiecznie. 

Mimo zachowania najdalej idących ostrożno- 
ści, szwadron stracił na tej drodze konia, który 
poślizgnąwszy się, runął w bezdenną przepaść. 

Uroczysty dzień wigilii Bożego Narodzenia 
szwadron spędził w małej salce szkoły wiej- 
skiej. przybranej odświetnie gałązkami choiny. 
Zastawa stołów przeróżna i ciekawa: aluminio- 
we menażki, gliniane miski, cynowe kubki 
i składane widelce. 

Izba powoli zapełniała się legionistami. — 
Wszyscy poważni, przejęci urcezystością chwili 
w skupieniu oczekiwali ukazania się komen- 
danta. Niestety, po chwili jeden z ordynanso- 
wych oficerów przyniósł wiadomość, że por. 
Brzeziński na czele kilkunastu jeźdźców poje- 
chał na patrol i opłatkiem podzieli się w polu 
na pozycyach. s 

Po skromnej wieczerzy, urozmaiconej 
wem koleńd, wachmistrz Il-go szwadron 
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v kakena 
weryn Kaczkowski odczytał okolicznościowy 
wiersz, napisany na uroczystość wigilijną, a 
"poświęcony porucznikowi Brzezińskiemu. 

W chwili. gdy cichły już śpiewy kolend w 
salee szkoły wiejskiej w Vueskomezó, odbywa- 
ja się na pokrytej grubą warstwą śniegu po- 

lanie leśnej pod Ókórmczó wigilia polowa. — 
Na najdalszym punkcie pozycyj wlasnych pło- 
"nęły jasne, duże ogniska, osiodiane i do drzew 
[przywiązane konie rzucają dookoła szeroki 
„GIER, przy samem ognisku niewielka grupa 
ułanów z komendantem por.  Brzezińskim. 
w rękach bielały opłatki, po ogorzałych od 
"mroźnych wichrów licach łzy spływały. Dziwne 
ito było widowisko: nieustraszeni żołmierze, z 
imponującą pogardą śmierci, rzucający się na 
niepzzyjacielskie armaty i bagnety, na widok 
niewiniego symbolu spiakali się jak dzieci. 

Półgłosem zanucono kolendę. ale grzmot wy- 

jduchaj cego granatu stlumił uroczysty śpiew. 
Nieprzyjaciel strzelał nieustannie, jakby dla 
zadókumentowania swego nieubłagania nawet 
w dzień narodzin Tego, który byi symbolem 
wszechludzkiej miłości i przebaczenia. 

W pierwszy dzień świąt Bożego Narodzenia 
na niewielkiej lączce w dolinie rzeki Nagy- 
Ag odbyło się nabożeństwo polowe. — Środek 
Czworcboku utworzonego z: III szwadronu 
= 1 kompanii sztabowej zajął oltarz, przed któ- 

rym stanął sztab w komplecie. - 

W czasie mszy św. chór I-go szwadronu 
odźpiewał kolendy i pieśni patryotyczne. Po 
nabożeństwie odbył się przegląd szwadronu 

przez .akscelencyę Durskiego i szefa sztabu ką- 
pitana Zagórskiego. Postawa ułanów zrobiła 
dobre wrażenie i uzyskała poehwałe. 

Końcowe dni grudnia przeszły dość mono- 
tonnie. Jedynem urozmaiceniem szarzyzny był 
Przy jazd nowego plutonu, pod koraendą chora- 
żego St. Grabowskiego, który powiększył silę 
szwadronu o 382 dobrze wyćwiezonych kawa- 
lerzystów. l 

Dnia 31 grudnia caly szwadron był na na- 
bożeństwie, które się odbyło w cerkwi ruskiej 
l przystąpił do świętych Sakramentów. Sytwe- 
strowa wieczornica, odbyta u komendanta Brze- 
zińskiego, zamknęła okres, walk roku 1914. 

Szybko i jednostajmńe minęły pierwsze dnie 
stycznia. Jedenastego dnia tego miesiąca szwa- 
dron otrzymał rozkaz odmarszu w Alpy Ro- 
dniańskie, dokąd przeniesiono już całe Legio- 
ny. Był to piąty teren operacyjny, na którym 
oddziały Legionów skladały dalsze dowody 
biiności, nieugiętego hartu i męstwa. 

W późniejszych dziejach bukowińskiej ofen- 
zywy, która stanowi jednę z najpełniejszych 
kart dzialalności Legionów, szwadron U-ci 
wypełnił sprawnością niejeden rozdział tego 
wspaniałego okresu, w.którym junacki buf Le- 
Siuów niepowstrzymanie mknął od Kirlibaby 
aż po Jezupol. p 
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£ ii Waäzyi rosyjskiej 
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w Ga'lcyj wschodniej, 


Od osób, przybyłych do Krakowa 
Z prawego brzegu Sanu, otrzymujewy 
kilsa interesujących szczegółów o sto- 


` 
a 
sunkach w niektórych powiatach (g-i 
licyi wschodniej, 
453 . O n 
(Miasto Buczacz i powiat. — Mienastorzyska. — 


Czortków. — Jagiehnica). = 
= ograniczne powiaty wschodnie znadazły się| 
najwcześniej pod jarzmem nieprzyjaciełskiego 
najązdu. Fala rosyjska zalała kilka powiatów 
JUż w połowie sierpnia r. z. pomimo bohater- 
skiej obrony granie ze strony wojsk austryac-| 
kich. W wiciu okolicach rozegrały się morder- 
cze bitwy, których Ślą : 

bynajamicj. 

Miasto Buczacz, któremu bnrmistrzuje p. 
tern, poseł do Rady państwa, przeszło bardzo 
ciężkie chwiie już w pierwszych dniach po- 

bytu wojsk rosyjskich, któro rabowały mienie 

mieszkańców i rozmyślnie podpalały domy, 
będące własnością żydów. Ponaito w najbliż- 

szem Sąsiedztwie Buczacza toczyły się 24 i 25 

Sierpnia T. z. gwałtowne boje z przeważającemi 

sikuni nieprzyjacielskiemi. To też wobec takie- 

go stanu rzeczy miasto bardzo mocno ncier- 
piało. Przeszło połowa budynków poszła 

z dymem, lub została rozebrana przez żoł- 

nierzy rosyjskich na opał. 

W tej strasznej zawierusze ocalały między in- 
nemi: stary ratusz, cerkiew drewniana i piękna 
kapliczka barokowa, .z którą łączy się wiele 
wspomnień historycznych z czasów Rzeczypo- 
spolitej. — Z obawy przed gwaltami ze strony 
nieprzyjaciela ogromna większość mieszka!:- 
ców opuściła miasto beznośrednio przed wkro- 
czeniem „wojsk rosyjskich. Popłoch był bez- 
przykladny. Żydzi niemal wszyscy. uciekli, 
część ich jednak później powrócila zo Lwowa, 
gdy i stoliea stała się łupem nieprzyjaciela. — 
Ze sfer inteligencyi pozostai tylko p. Stojow- 
ski, dalej proboszcz miejscowy i OO, Bazylia- 
nie. P. Stern okazał dużo odwagi i pozostał na 
stanowisku burmistrza, narażając się na wiel-| 

* kie prześladowania ze strony sułdatów, którzy 
go z początku co najmniej raz w tygodniu bilij 
nahajami. Pozostała w mieście ludność cier- 
piała początkowo skrajną nędzę w czasie in- 
wazy: rosyjskiej, Brak 
łów codziennego zapotrzebowania. Później je- 
inak stosunki się polepszyty, lecz mimo to kil- 
kanaście rodzin Żyło w ostatniej nędzy. 

Sąsiednie Mionasterzyska w przeważnej wie- 
kszości spalone i zrujnowane przez Moskali. Tu 

również bieda dotkliwie daje się we znaki po- 
zostałym mieszkańcom. Lwowski komitet ra- 
tunkowy użyczył wprawdzie pomocy okolicznej 
ludności, lecz zasiłek ten był kropią w morzu 
powszechnej nędzy. 

Wiluściciele ziemscy w powiecie 'buezac- 
kim przeważnie pozostali w swoich dobrach 
w czasie inwazyi wroga. Między ivnymi zostali: 
Aleksander Gniewosz w Potoku, Włady- 
sław Przybysławski w Uniżu, Bronisław 
Szawłowski w Przewloce, Aleksander hr. 
Potocki w Ossowcach, 
inspehtor szkolny, który objął w administracy 
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Czertków stosunkowo niewiele ucierpiał. — | 
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zej ludności ż F| 
Í 


| Rosyariami. 


| jak nastepuje: 


borami służbowymi. „W, Ozontkowie przebywa- 
ją: prezydent Sądu- obwotowego radca Soreb, 
radca skarbowy Szełiejewicz, znany działacz 
społegamy adwcążł dr Grzybowski, radca sądu 
dr Władysław Wiszniewski, inspektor szkolny 
Krukiewicz, dyrektor syndykata rolniczego p. 
Geringer, księża Dominikanie i kilkunastu in- 
nych funkcyonaryuszów państwowych i auto- 
nomieznych. Wszyscy znosili biedę, bo płac nie 
było żadnych, asi innych dochodów, a drożyzna 
dotkliwie dawała się wszystkim we znaki. — 
Zwłaszcza w miesiącach zimowych położenie 
rodzin urzędniezych było wręcz krytyczne, gdy 
zabrakło opału. Lasów bowiem w okolicy 
Czortkowa niema zupełmię, a o dostawie węgla 
nawet marzyć nie było można. Widmo gładu 
coraz śmielej zaglądać zaczęło do domów urzę- 
dniczych. Dopiero akcya ratunkowa ze strony 
Komitetu Obywatelskiego ze Ewowa potroszę 
ulżyła doli najbardziej potrzebującym. 

Charakterystycznem jest, że Sąd prawie nor- 
malnie funkcyonował, ferując wyroki »w imie- 
niu prawa< — w myśl odnośnych nakazów ro- 
syjskich. Sędziowie jednak pensyi nie otrzy- 
mali. Raz tylko wyasyguowano im jakieś 
skromne honoraryum w formie zaliczki. Z in- 
nych urzędów funkcyonują: Syndykat rolniczy, 
Rada powiatowa, i urząd podatkowy, który 
ściągał zaległe podatki. 

Sklepy żydowskie uległy doszezętnemu splą- 
drowaniu. Tensam los spotkał wszystkie ʻopu- 
szczone przez wiaścieieli mieszkania pryawtae. 

Po wsiach zmiszezenie nieznaczne. Fu i ow- 
dzie tylko po dworach budynki spalone lub ro- 
zebrane. Rekwizycye jednak dały się bardzo 
dotkliwie odczuć ogółowi ludności na wsi i w 
mieście. 

Miasteczko Jagiełaica w powiecie czortkow- 
skim, gdzie znajduje się fabryka tytoniu, do- 
szczętnie obrakowane. Fabryka ta niedużo u- 
cienpiała, Także w czasie inwazyi nieprzyjacieł- 
skiej była ona czynną. Majątek br. Karola 
Lanckowońskiego poniósł olbrzymie straty. — 
Wspaniałe i drogocenne zbiory zdaje się wu- 
pełnie przepadły. Gotówkę, znajdującą się w 
kasie fabryki tytoniu, w sumie około 160.000 
kor. Moskałe skonfiskowałi. Burmistrz Jagieł- 
nicy p. Karol Wojewoda, przewódca stron- 
nictwa ludowego w Ozortkowskiem, został wy- 
wieziony gdzieś w giąb Kosyi, czy na Sybir. 

if 
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Fandomnigine rozporiqdzeni2 
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tli chrowizacyi na okres nesiepny, 
»Wiener Ztg.« ze środy ogłosiła cesarskie 
rozporządzenie z 21 czerwca, zapewniające dal- 
sze zaopatrzenie ludności w zboże i mąkę, tu- 
dzież drugie rozporządzenie, zmieniające w tym 
celu statut wojennego. Zakładu dla obrotu zbo- 
żem. Oba te fumdamentalne rozporządzenia, 
regulujące sposób zużytkowania plonu przy- 
szłych zbiorów, wkazaiy się właśnie w czasie, 
na który przypradły największe zwyciestwa nad 
Ten zbieg czasu możną uważać: 
za szczęśliwy omen, tem bandziej, że mowe roz- 
porządzenie obydwa bowiem Stanowią ta- 
tość — jest prawdziwym czynem na polu go- 
spodarczo-aślministracyjnem: przychodzi weze- 
śmie, jest nie połowiczne, lecz radytkajge, zna- 
mionuje jakby mowy rozmach woli do pórządku, 
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1 świadczy też o tem, że państwo w interest | zł0y kupicctwa zbytnio nie mnożyły i nie 


obywateli nie waha się wziąć ma siebie nowych 
ciężzich zadań. Chociaż więc to rozporządze- 
nie jest dopiero ramą, którą mają uzupełnić dal- 
sze rozporządzenia, i chociaż wiele zależeć bę- 
dzie od sposobu przeprowadzenia go w prakty- 
ce, to jednak tym razem nie sackać należy, 


sądy nie zatasły się dotąd |jecz powitać ten krok rządu jako objaw świe- 


żej, zdrowej, encrgii. 

Stozując się do życzeń większej części spo- 
leczęńistwa, i wyciągając zarazem słuszne kon- 
sekwóntye z dotychczasowego, nieraz smutne- 
go doświadczenia, rząd wprowadza. »monopoli- 
styczne uporządkowanie obrotu zbożem« 
jas to sam określa w nieurzędowej części 
»Wiener Ztg.e W tym swoim nieurzędowym 
komentarzu rząd zaznacza wprawdzie, iż po- 
mimo obeenych stosunków dałoby się zaopa- 
trzenie ludności uskutecznić także inną drogą 
— to jest ustępstwo teoretyczne dlè pewnych 
sfer — ale »tylko jodnolita, państwowo kiero- 
wana orgamizacya obrotu może dać konieczną 
rękojmię dla ułożenia się cen, odpowiadają- 
cych zarówno interesom produkcyi jak kon- 
sumcyi«. 

Gzstym monopolem oczywiście nowy obrót 
zbożem mie jest, gdyż niema tu ani celów fi- 
skalnych, ani państwowego aparatu przy pro- 
dukcyi i sprzedaży jak przy: momopolu tytonio- 
wym. Uprawa, zbiór, przeróbka, sprzedaż pozo- 
staną w rękach naturalnych czynników gospo- 
darczych, tylko cała ta cyrkułacya jest unor 
mowana przez rozporządzenie, i będzie regulo- 
waną przez wojenny Zakład zbożowy jax przez 
serce, «a Troinik, młynarz, komisycner i kupiec 
otrzymywać będą zamiast zysków ustalone na- 
leżytości. - 

- Tok cały obrotu od producenta do konsu- 
menta przedstawia się w giównych zarysach 


Rozporządzenie dotychczasowe o zamknięciu 


było wszelkie artyku przyszłych zbiorów przediuża się do 15 sier- 


pnia, od tego czasu zaś wszystko zboże w Au- 


stryj, włącznie ze starymi aapasami uważa się | 
po żniwach za zajęte. Nie jest to więc już | 


»Spemung«. ale »Beschlagnahme«. Dotyczy to 
pszenicy, żyta, jęczmienia, hreczki i kukuradzy. 
Pewną omaczong część zboża może rolnik za- 
trzymać na potrzeby swego gospodarstwa, pe- 
wną na dalszy ,zasiew, na karm, pewna część 
przeznaczona będzie na cele przemysłowe, re-| 
szta zaś Wla powszechnej komsumcyi. Tę część 
odbiera zakład zbożówy i płaci za to, nie jak 
dotądnceny maksymalne, lecz ceny przejęcia 
(Ubernahmspreise), ceny, które mają minister- 
stwa później oznaczyć ma podstawie spisu za- 
pasów i statystyki. Jak producent ma obowią- 


cenei kostan w każdym razie połowę. Właści- 


pz 
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go rozporządzenia, z drugiej pozostają do za- 
kładu w prawmo-prywatnym stosunku komisyo- 
nera. Każdy z nich ma się wykazać legityma- 
cyą. z 
(o się tyczy Zakładu zbożowego, to nieurzę- 
dowy komentarz sam przyznaje, że to był do- 
tychezas »lueus a non lucendoc, brakło mu bo- 
wiem zboża. Nowy statut zakładu jest krokiem 
naprzód, albowiem decentralizuje zakład, i u- 
stanawia oprócz central (Centralskole) filie 
(Zweigstellen), po kupiecku prowadzone i sądo- 
wnie zaprotokołowane. Centrala daje ogólne 


dyrektywy, kontroluje caly aparat, wyrównuje, 


braki i nadmiary między poszczegółnymi kra- 
jami, stara się e pieniądze, przeprowadza z320- 
patrzenie wojska, i obejmuje zapasy od Wę- 
gier. Bezpośrednią pracą zajmują się filie; one 
zamawiają agentów, organizują skup, troszczą 
się o magazynowanie i zmiclenie zboża, prze- 
prowadzają repartycyc zapasów na podstawie 
planu zaopatrzenia, ustalonego przez władze; 
trzymają w pogotowiu dla wojska i dla po- 
trzeb innych krajów odpowiednie zapasy. Dla 


| . LJ 
| Celem ureguiswanja nakładu pre- 


Simy 8 wcześniejsze nadoslanie pre- 
 nunieraty, 
Adm 


inistraeya-, N. Reformy“. 


Administracya „Nowej Reformy“ prosi usil- 
nie, aby przy zmianie adresu podawano ko- 
niecznie także miejscowość i pocztę, w któ- 
rej dotąd „Nową Reformę* odbierano. Najdo- 
godniejsze zawiadomienie o zmianie adresu jest 
iw tej formie: „Należy posyłać dziennik nie 
do N., leez do X.“ 


Kraków, 27 czerwca. 


Następny numer „Nowej Reformy“ ukaże się 
jutro o godz. T.30 rano. — W razie potrzeby wy- 


spraw zaopatrzenia własnego kraju filie są pod- |damy wcześniej nadzwyczajny dodatek. 


dame pod władzę szefa kraju, stanowiąc nie- 
jako jego przyboczny ongan kupiecki, nadzo- 
rowany przez komisarza rządowego. Przy sku- 
pie — jas czytamy w komentarzu — powinny 
filie z matury rzeczy posługiwać się istnieją- 
cemi już w kraju organizącyami, a więc spółka- 
mi rolniczemi, tudzież prawowitym handlem. 
Liczba zatnadnionych dotychezas przy zakła- 
dzie komisyonerów i podkomisyonerów będzie 
wskutek tego bardzo znacznie powiększona. 
Wogóle wskutek powyższych rozporządzeń 


Zakład zbożowy wraz ze swojemi fliami zakso- | 


jony będzie na instytucyę ną cibrzymią skalę i 
zapowne jakiś ozas minie, nim będzie funkeyo- 
nowała bèz tarć i przeszkód. Na szczęście ma 
ona już za sobą sporą praktykę. Ponieważ o- 
gólna wartość zbiorów w Austryi dotychezas 
w przeciągu lat 1906—1913 wynosiła 1,47 mi- 
Harda koron, a cena zboża w tym roku wojny 
sę podwoiła, przeto przez Zakład zbożowy ma 
się przesunąć w tym roku przeszło dwa miliar- 
dy kowoń — co jest nielada zadaniem finamso- 
wem. 

Agenci filii mają się starać o przetransporto- 
wanie zboża do młynów, młyny zaś mają obo- 
wiązek zmielenia i przechowania zboża, a dys- 
monują niem tylko według wskazówek zakła- 
(in. Dalszy: tok obrotu aż do rąk konsumenta nie 
da się według dotychczasowego ramowego Toz- 
porządzenia dokładnie określić. Dalszą sprzeda- 
żą zajmą się zapewne komisyonerowie zakładu i 
młyny, do tego przez zakłakł upełnomocnione, 
sprzedawać zaś będą piekarzom, kupcom, sto- 


|warzyszeniom konsumeyjnym itd. Dla konsu- 


mentów najważniejszą rzeczą jest to, że wła- 
dze mają nietylko jak dotąd prawo, lecz obo- 
wiązek ustalać ceny detajliczne, 60 — jak pod- 
nosi nieurzędowy komentarz — jest ułatwione 
przez to, że »wszystkie pośrednie ogniwa two- 
rzenia się cen już będą ustalone albo przez pań- 
stwo, albo przez Zakład zbożowy z. 
OWzieindziej znów powiada ten sama komen- 
tarz, że cemy sprzedaży — a więc zapewne i 


ceny »en gros« — będą przez władze ustalone 


według kupieckiego obliczenia kosztów, które 


mają być pokryte. Nakłada to oczywiście na 
władze dużą odpowiedzialność, wie zabezpiecza 


konsumentów. Rzeczą konsumentów samych, 
a zwesztą gmin będzie, żeby się te pośrednio 


podrażały cen. : 
Kwestya repartycyi i uregulowania spoży- 
cia nie jest jeszcze w rozporządzeniu dokładnie 
określona. Wiadomo tył, że minister spraw 
wewnętrznych ustala główne zasądy, które w 
krajach wprowadzać będą w życie władze po- 
lityczne i gminne. Na razie pozostają w mocy 
i karty chlebowe i dotychczasowe przepisy co 
do mieszania mąki i wypieku. Nowe uregulo- 
wanie wysokości codziennej racyi nastąpi do- 
piero po ostatecziem stwierdzeniu wyniku żniw; 
istnieje jednak zamiar już teraz podwyższyć 
te racye dla niektórych, ciężko pracujących ka- 
tegoryj robotników rolnych i przemysłowy ch. 
Pouieważ tym razem Zakład zbożowy: będzie 
rozporządzał wszystkimi zapasami zboża w 
monarchii, czyli że państwo. będzie jedynym 
grosistą, można mieć nadzieję, że ceny mąki 
potanieją, pieczywo będzie lepsze, a racya €o- 
dzienna będzie podwyższona. Zapewne także 
i różne zapasy dotychczas przez kupców ukry- 
wane, wyjdą teraz na jaw, ponieważ możność 


spekulacyi jest wykluczona. Tylko zapasy, do- 


wożone z zagranicy po 15 sierpnia, nie 
odlegały zajęciu. , 
P Cały AR zaopatrzenia Austryi, którego 
zasady szkięuje f . 
eksperymentem nietylko techniczaym, lecz i 
spodarczym; okaże się bowiem dopiero póź- 
ej w praktyce, czy nawet tak daleko idąca 
ingerencya władz *zdoła powstrzymać przesią- 
kanie spekulacyi i zapobieże stopniowemu wy- 
twarzaniu się coraz wyższych cen, nibyto ma- 
ksymalnych. "| 
wiowolone z tego rozporządzenia będą 
ma) -no, którB bedą się doma- 
oczywiście sfery agrarne, 50910 nY rangei 
gały zróżniczkowania cen nietylko według ja 
kości ziarna, ale może nawet według wahań 
cen na rynku światowym. Dalej miegdwiowol0- 
nym będzie poniekąd i prawowity handel, wy- 
party przez Zakład zbożowy z głównych kom 
pozycyj i zamiepiony na organ pemoen czy, 
Atoli handel o tyle uskiriać się nie może, że 


bgdą 


w tym roku i tak byłby pozbawiony. głównego 


swego narzędzia: komunisagyi kolejowej, tele- 
graficznęj i telefonicznej. Tylko: js zbOŻO- 
Gy może mieć teraz ten apara do AfSPOZYCył. 
Na Węgrzech zarządzenmo dotychczas" tylko 
zajęcie zboża. Stosunki tam są © tyke r 
że Węgry mają swój madmiar oddać nie- 
tylko Austryi, ale częściowo i Niemcom. — W 
Niemczech zresztą pozostały znaczne Zapasy z 
poprzedniej kampanii: 7 milionów eentn. metr. 
maki. Jestto znowu zwycięstwo metody i tego 
„ducha chleba kantoflanego«, który unicestwił 
meny plan wygłodzenia państw centralnych, 
Teraz w Londymie i w Paryżu nietylko przestali 
wierzyć w to wygłodzenie, lecz sami przystę- 
pują do naśladowania u siebie tego systemu a- 
prowizacyjaego, który okazał się tak skutecz- 
nym u ich nieprzyjaciół. 


Popierajmy Sekcyę pośrednictwa pracy Ko- 


rozporządzenie ramowe, będzie, 


' Nasz felieton., 

Znowym kwartałem rozpoczynamy w „Nowej 
Reformie* druk aktualnej i rozgłośnej historycznej 
opowieści Kazimierra Tetmajera p.t. „Koniec 
epopei", której trzy części pierwsze tak usprawie- 
dliwione obadziły, zainteresowanie. Krytyka polska 
jednomyślnie uznała ten utwór autora „Legendy 
Tatr“, za jedna z najznakomitszych dzieł naszej li- 
teratury ostatniej doby. 

Czwarta część „Końca epopei“, która dotąd nie 
była nigdzie drukowaną, obejmuje ostatni okres 
życia Bonapartego t. j. okres od r. 1813 do 1815, 
zatytułowany 

„WATERLOO.* 

Rzecz wiąże się nietylko z przypadającą na rok 
bieżący setną rocznicą wiekopomnej bitwy, ale 
ideowo łączy się z historyą Legionów polskich 
i sprawą polską wogóle, a tem samem nabiera, ja- 
ko utwor literacki, podwójnego znaczenia w chwili 
obecnej. 

Nie wątpimy, że pozyskanie tej miary utworu 
dla felietonu naszego pisma, obudzi żywe zado- 
wolenie czytelników „Nowej Reformy“. 

Qdpowiedź cesarska na życzenia m. Krakowa. 
Prezydent miasta, otrzymał wczoraj ' następującą 
depeszę: 

Wiedeń, Burg. 

Jego Cesarska i Królewska Apostolska Mość z 
żywem zadowoleniem raczył przyjąć do wiadomo- 
ści złożone z powodu odzyskania Lwowa życze- 
nia ludności król. miasta Krakowa i dziękuje naj- 
goręcej za te lojaine i pawyotyczne wyrazy. 

Z najwyższego polecenia baron Schiessł. 

Po oswohodzeniu Lwowa. Z okazyi złożenia ży- 


ezeń imieniem m. Krakowa z powodu odzyskania 


Lwowa nadesłał wczoraj na ręce prezydenta, dra 
Lea, arcyksiążę Fryderyk, generalissimus armii au- 
stryackiej, drugą następującą depeszę: 

Wróciwszy z szezęśliwie oswobodzonego Liwo- 
wa, dziękuję najgoręcej za patryotyczne życze- 
nią, przesiane mi imieniem starożytnego miasta 
Krakowa. 

Galicyjski Wydział krajowy nadesłał na ręce 
prezydenta m. Krakowa następującą depeszę w g- 
powiedzi na przesłane mu życzenia: 

Wydział Krajowy dziękuje majserdeczniej 
Waszej Ekscelencyi, reprezentacyi i całomu o- 
bywatelstwu król. grodu Krakowa za złożone 
życzenia i manifestactye z powodu zdobycia Liwo- 
wa, ukochanej stoliey kraju, przez naszą. bohater- 
ską, zwycięską II armię. Hold prastarej stolicy pod 
wawelskiej wzruszył nas do głębi. Niezabitow- 
ski m. p., Piłat m. p. 

Wyjazd namiestnika do Lwowa. Wezorżj po 
południu wyjechał namiestnik Galicyi, dr Kory- 
towski, z Białej samochodem w towarzystwie rad- 
cy dworu, SŚchultisa, na kilka dni do Lwowa. 

Przyłączenie Podgórza do Krakowa. Wczoraj 
w krakowskim magistracie odbyła się pod przewo- 
dnictwem dra Lea konferencya w sprawie organi- 
zacyi filii magistratu krakowskiego w Podgórzu. 
W sprawie tej wyda magistrat w dniach najbliż- 
szych stosowne zarządzenie. 


Złudna pogoda. Od tygodnia już prawie mamy 
pogodę złudną, mamiącą nas obietnicami deszczn, 
które się nie spełniają. Codziennie po południu 
na niebie zbierają się chmury, powietrze »robi się 
duszne, deszcz zdaje się wisieć w powietrzu, aż 
wreszcie wiatr chmury rozpędza i deszczu niema, 
jak nie było. W rezultacie mamy dalszy ciąg po- 
przednej upalnej suszy, tyle tylko, że nadto jest ona 
jeszcze parna. Wezoruj był typowy taki dzień złu- 
dnej pogody. Od rana gorąco duszne i parne, słońce 
od czasu do czasu przesłaniane chmurami, przy- 
piekało niemiłosiernie, po południu chmury zgę- 
ściły się jeszcze, aby wieczorem rozejść się i po- 
zostawić na noe bez deszczu, przy temperaturze 
w nocy o 10 — 22 stopni ciepla. Hygrometr wy- 
kazywał znaczną ilość wilgoci w powietrzu, baro- 
metr przez cały dzień stał na zaawansowanej 
zmianie, lecz złudna pogoda przestała już nawet 
słuchać barometru. Nawet na kilka godzin nie 
podobna przewidzieć pogody. 

Z Akademii Umiejętności. Na mocy specyalne- 
go zezwolenia namięstnictwa, jako najwyższej 
wladzy. fundacyjnejakademia Umiejętnośći przy- 
„znała nagrodę im. Erazma i Anny małżonków Jerz- 


manowskich, wynoczącą 41.245 koron 80 hal, ks. 

amowi Sapieże, ks. biskupowi krakowskiemu, 
a Jego niezwykłą działalność na połu humanitar- 
nem podczas bieżącej wojny. Wręczenie nagrody 
odbędzie się w środę dnia 30 b. m. o godzinie 
12 w południe w gmachu Akademii. 

Z teatru miejskiego. Tylko schyłek sezonu, łą- 
czący Się z kanikułą, usprawiedliwić może w obe- 
cnym wojepnym czasie wprowadzenie na reper- 
toar tego rodzaju farsy, jak wystawiony wczoraj 
»Hotel Pompadour« pp. Marsa i Xanrofa. Prze- 
dnia nowalia dla paryskich bulwarowych teatrzy- 
ków, mogąca mieć duże powodzenie w tego ro- 
dzaju zakładach jak teatrzyk Apollo w Wiedniu 
lub.Orfeum w Karlsbadzie, na scenie naszego te- 
atrulmiejskiego czuje się cokolwiek nieswojo. Bo 
chociaż p. Zarzycka w roli Djany Ganibel w spo- 
sób ezarujący usiłuje zdobyć względy swego wie- 
cznie niewyspanego małżonka, chociaż pp. Żarski, 


Ńicdzieła, 27 Czerwca 1915. 


ło się już tyle w lepszem i estetyczniejszem wyda=. 


niu seenicznem, że ta może ucieszyć tylko pewnć! 
kategorye widzów, pożądających sztueznych po- 
drażnień. Ileż bo.to już mieliśmy na scenie tych 
schadzek w kotelu,*gdzie żona zamiast kochanka ` 
spotyka rodzonego męża, gdzie kochanek oko w 
oxo spotyka się z mężem zdradzanym, gdzie całe 
otoczenie męża i żony wysila się, aby ułatwić skom' 
promitowanym bohaterom awanturki wybrnięcie z 
kłopotliwej sytuacyi. W farsie pp. Marsa i Xanrofa 
święci orgie szufladkowa robota, wymagająca bar- 
dzo szybkiego tempa gry. W tym kierunku, prócz 
wspomnianych wymienić należy skuteczne, choć: 
godne lepszej sprawy, wysiłki i starannną grę pań: 
Gryfiez, Górskiej i Słubiekiej, oraz pp.: Stanisław- 
skiego i Józefa Węgrzyna. 

| Ambarasujące sytuacye sztuki wywoływały hu-- 
czne salwy śmiechu rozbawionej widowni. 

ka W. Bm 

W gimnazyum żeńskiem im. król. Jadwigi w pa- 
lacu Spiskim odbył się egzamin dojrzałości pod 
przewodnictwem p. radcy rządu Tomasza Sołty-' 
sika. — Egzamin złożyły następujące uczeniee: 
Dobska Helena, Knblińska Jadwiga (z odan), Ku-, 
Llińska Janina (z odzn.), Kuczyńska Zofia. Ku 
żuiarówna Marya (z odzn.), Lapińska Zofia (z od. 
znaczeniem), Marusińska Marya (z odzn.) *Piotrow- 
ska Zofia (z odzn.), Polówna Anna (z odzn.), Ró- 
życka Marya (z odzn.), ŚSetkowiczówna Kasola 
(z odzn), Skrocha Kazimiera i Uhmianka Broni- 
sława. 

Egzamina wstępne i prywatne odbędą sią dnia 
23 czerwca w poniedziałek o godzinie 9 rano. * 7 

Termin egzaminów po feryaeh ogloszony zosta 
nie później. 

Pedagogia seksuatza. Na dwumiesięcznym kur-) 
sie pedagogicznym w Krakowie wypowie dr F. 
Sikorska wykład p. t. „Pedagogia seksualna. — 
Prelegentka, znana słuchaczom kursu że swoich, 
gruntownie i ze znajomością rzeczy opracowanych 
wykładów, poruszy tym razem sprawy wychowaw- - 
cze, bodaj czy nie najbardziej zawiłe, a równocze- 
śnie ogromnie ważne. 

Wykład odbędzie się w poniedziałek 28 
b. m. o godzinie 6 w Ognisku nanczycie!skiem, Ry- 
nek główny L. 29, II. piętro. Wstęp 50 hal. 

Z teatru ludowego. Dziś w niedzielę po poii- 
dniu o godz. 8/4 premiera krotochwili »Ach to 
Zakopanee«, — wieczorem o godz. 738 po raz dru- 
gi wodewil »Czarna Mańkas z J. Solniekim w roi 
apasza. s 

Jesiotry w Wiśle. Jak się okazuje, jesiotr, zlo- 
wiony z końcem ubiegłego miesiąęa w Wiśle, nie 
był jedynym, jaki się w okolicy naszego miasta 
pojawi. Prócz niego zauważyli rybacy jeszcze «/ 
dwa inne. Jeden z nich trzyma się nieco poniżej 
| Wawelu — ma być jeszcze większy ed poprze- 
dniego, którego długość wynosiła 2.23 m. waga 
65 kg. — i był tam już kilkakrotnie widziany, gdy 
swoim zwyczajem płynął blizko powierzchni; dru- 
gi zaś pokazał się koło Tyńca. Przy obecnym nad- 
Maerez nizkim stanie wody nie trudno spostrzedz 
tak duże ryby, leez mimo to, że płytkeść wody 
[ułatwia znacznie poiów, rybacy mimo zawziętego 
|połowania dotychczas ich nie złowili i prawdopo- 
dobnie ryby-olbrzymy wkrótee spokojnie powrócą 
do morza. Nuturalneńi ostojami i znakomitemi 
kryjówkami są liczne w niektórych miejscach dna 
Wisły, pniaki i kłody, które rybacy oznaczają 0- 
gólnem mianem „dęby“. Wśród nich są ryby bez- 
pieczne przed sieciami, które zahaczają się 0 ko- 
nary i drą. Połów zatem jest niemożliwy. To też 
ryby, świadome dobrodziejstw pokoju w tych kry- 
jówkach swoich, dują się z trutem wypłoszyć na 
wolną wodę, gdzie możma siecią łowić. : 

W prywatnem gimnazyum realnem w Chrzano- 
wie, posiadającem prawa szkół publicznych, epza- 
mina prywatne z klas I—IV, tudzież egzamina 
wstępne gło klasy I odbędą sie w poniedziałek dnia 
5 lipea. 

Z dyrekcyi szkoły realnej w Żywen komuniku- 
ją: Egzamima prywatystów i (za osobnem pozwo- 
leniem e. k. Rady szkolnej kraj.) egzamina wstępne 
od klasy II do VII odbędą się w c. k. szkołe re- 
alnej w Żywcu dnia 9 lipea i rozpoczną się o go- 
dzinie 8 rano. 

Ks, biskup Pelczar powrócił do Przemyśla i ob- 
jal już zarząd dyccezyi. 

Piug i szrapnel. Pisma warszawskie donoszą: 
We wsi Majkowie pod Piotrkowem gospodarz St 
Gosiński przy oranin zahaezył pługiem 0 wbity w 
ziemię szrapnel. Skutek był ekropny. Pocisk eks- 
plodował i zabił na miejseu Gosińskiego i idących 
obok niego syna i parobka. Ten sam los spotka 
parę koni, zaprzężoną do pługa. e « 
` Rewizya kasy warszawskiego komitetu. W dzien- 
nikach warszawskich czytamy: Pełniący obowiąz- 
ki prezesa Izby obrachunkowej, p. Diedow, do- 
konał rewizyi kasy Centralnego Komitetu Obywa- 
telskiego, przyczem zastał rachunki w najzupeł- 
niejszym porządku. 

Małe matki. Z Warszawy donoszą: Z i 
tywy sekeyi wychowawczej wydziału opieki zdro- 
wia Tow. hygieny praktycznej im. B. Prusa w 
Warszawie, powstaje instytucya klubów »małych 
matek«. Inicyatorką jej jest dr Jadwiga Bukow- 
ska, która łącznie z gronem pań z komisyi opieki 
nad dziećmi czyni już przygotowania organizacyj- 
ne. Jednym «z głównych zadań klubów _ będzie 
wciągnięcie torastających dziewcząt do udziału 


w walce ze śmiertelnością ubogich dzieci, które 
w czasie nieobecności rodziców pozostawione są 


w 


| 


Z inicya- 


bez opieki, a z drugiej strony formują najliezniej- 
sze kadry ofiar epidemii. Główny nacisk położony 
będzie na roztoezenie opieki nad niemowlętami. 
Puryszkiewicz żałuje za swoje grzechy... Spe 
cyalny korespondent ros. »Pośl. Now.« donosi, że _ 
osławiony Puryszkiewicz miał się wyrazić: Niech 
uschnię ręka moja, jeśli ją kiedykolwiek skieruję 
przeciwko Polakom. Żałuję za grzechy moje... 


Kranika Iwowska. 


Aprowizącya miasta Lwowa. Dzienniki lwow- 
skie podają, iż w pierwszej połowie czerwca b. r. 
prócz większych zapasów mąki dostawione do 
Lwowa 14.000 kg. grochu, 8.876 kg. jęczmienia, 
22.668 kg. fasoli, 8.700 kę. cukru, 6.088 kg. ryżu 
w 


i t d. 7Zakontraktowane towary wynosiły 
czerwcu kilkaset wagonów. 

Róże literackie. Kilku literatów we Lwowie 0- 
tworzyło w dniu 12 b. m. we Lwówie na placu 
Akademickim kiosk z szlachetnemi różami; po- 
chodzącemi z ogrodów prywatnych. Jest to je- 
dno z tych przedsiębiorstw, które wytworzyła we 
Lwowie srożąca się wojna. 

Z sali sądowej we Lwowie, Sad karny we Lwo- 
wie urzędował w czasie inwazyi rosyjskiej bez prze, 
rwy, rozpraw było bardzo wiełe, jak o tem świadczą 


sprawozdania w dziennikach lwowskich. Rozpra- 


Natomńast zeuena | 


mona ulega wątpliwości, że sztuk podobnych przesuwa- ;syjskiej. 


rchij za swoi po- nowisko prawno publiczne arskie- | giomistów 1 żełnierzy-Polaków. 
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_ w kóścaj Ności Mieczarnią kuczacowicka 73 
so malwyzazyei cenach w Ćrakowie, ulica _ Gzarnowiejska l TO. Ta 


Niedziela, 27 Czerwca t945. 


sądu kraj. we Lwowie był radca Lewicki, oskarżał 
płokurator dr Paklikowski. 

Schronisko dla kobiet z niemowiętami we Lwo- 
wie otwarto z początkiem b. m. w gmachu Braci 
szkolnych przy ulicy Lelewela. Schronisko jest 
obliczone na 32 miejsc. Dyrektorem schoniska jest 
fizyk miejski, dr Legeżyński, który zorganizował 
zakład wedkig wzorów zagranicznych i zappatrzył 
go we wewystkie niezbędne potrzeby. Obok 4a- 
kladu znajduje się ogródek, dokąd w dni pogodne 
wywozi się dziecł Oprócz dyrektora schroniska 
pełnią bezinteresownie nadzór lekarski doktorzy 
Quest ł Schellenberg. W skład zarządu wchodzą 
pp. Padeuazowa hr. Dzeduszycka, Łozińzka, Wło- 
dzimireka, Pawlewska i radca Alfre] Milski. 

Smutna dola wożnych sądowych we Lwowie. 
Przy sądach we Lwowie pełnili służbę także pro- 
Lwisgryczni wożni. Od czasu wybuehu wojny po- 
brali eni dwukrotnie zaliczki po 30 koron, a przy 
Gstatniom wydawaniu tych zaliczek we Lwowie z0- 
stali pomimięci, to też cierpieli głód i nęduę. Obe- 
enie los tych biedaków się polepszy. 


za Świate. 


Wakacyjny kurs handlowy dla dorosłych. Piszą 
mam z Wiednia: Z dniem 1 lipew b. r. zostanie o- 
twarty w Wiedniu w domu polskim przy Wallner- 
strasze la wakacyjny kurs handlowy dla dorosłych 
(mężczyzn i kobiet, wiek lat 17), pod kierownie- 
twem profesora lwowskiej akademii handlowej, p. 
Tadeusza Kistryna. Na kursio tym, który będzie 
trwał dwa miesiące, będzie wykładana buchalte- 
rya bankowa, buchałterya w przedsiębiorstwie tc- 
warowem i rachunki kupieckie. Każdy frekwen- 
tant ma prawo dowolnego wyboru przedmiotów. 
Opłata jest barzo nizka, wynosi za cały kurs po 
20 koron od przedmiotu. Frekwentanci kursu bę- 
dą mogli po ukończeniu kursu złożyć w Wiedniu 
egzamia rządowy, który na mocy osobnego ze- 
zwolenia odbywa w Wiedniu dyrekcya twowskiej 
wkademńii handlowej. — Wpisy na kura odbywają 
się codziennie od godziny 10—12 w kancelaryi 
Kursów kupieckich, Wallnerstrasse la, II. piętro. 

Na polu chwały. W szpitalu wojskowym w 
Czerniowcach umarł skutkiem rany, odniesionej 
w bitwie, hr. Mikołaj Zichy. Zmarły był niegdyś 
oficerem 11 pułku huzarów, a następnie adjutantem 
przybocznym arcyksięcia Fryderyka. Jako nad- 
porucznik przeniósł się w stan spoczynku i po- 
święcił się zarządowi swoich dóbr. W r. 1905 
został wybrany do Sejmu węgierskiego i wstąpił 
do stronnictwa niezawisłości. W czasach narodo- 
wej opozycyi złożył szarżą oficera. Gdy wybu- 
'chnęła wojna, hr Zichy, mimo że liczył już 59 lat 
życia, zgłosił się jako ochotnik do wojska i został 
wachmistrzem w 11 pułku huzarów. W pierwszej 
bitwie otrzymał ranę w brzuch i umarł skutkiem 
niej w Czerniowcach dnia 22 b. m. 

Śmierć saskiego koniuszego, Zabrany podczas 
odwrotu z pod Warszawy do niewoli koniuszy 
dworu saskiego, von Hauck, umarł w Taszkiencie 
wskutek ciężkiej choroby kiszek. Pochowano goj 
,— jak donosi korespondent moskiewski »Warsz. 
Myślic — z honorami wojskowymi. Hauck dostał 
się do niewoli pod Łowiczem. 

Listy strat, W liście strat Nr 198 znajdowało się 
jedno tyłko polskie nazwisko: Stanisław Kosikow- 
ski, porucznik rezerwowy 41 pułku piechoty, ran- 
ny. 

W kście Nr 199 znajdują się następujące pol- 
skie nazwiska: Stanisław Bałuk, poruczmik rezer-! 


wowy 16 puiku piechoty, 4 kempania iiy Panian 


; ; a n 
ranny; Stanisław Bęben, chorąży 16 pułku piecho-| a F 2 o Pe : 
I == ink ; iz kilkoma wyższymi komendantami, i wyraże-|sję wskazywać na zamiar Niemców ofanewania! 


ty, 4 kompania (Krosno, Polanka), ranny; Andrzej! 
Hołubiec, chorąży rezerwowy 89 pułku piechoty, 
1 kompania (Jaworów), zabity 5 marca 1915 r.;| 
Alojzy. Horak, kadet-aspirant 16 pułku piechoty, 
4 kompania (Lwów), ranny; Leon Jaroszyński, po- 
nicznik 16 pułku piechoty, 7 kompania, ranny po 
raz drugi: Władysław Kauzał, chorąży rezerwo- 
wy 16 pułku piechoty, 16 kompania (Kraków), za- 
bity 3 maja 1915 r.; Juliusz Klos, porucznik rezer- 
wówy 32 p. p. obrońy krajowej, 8 komp. (Nowy 
Sącz), zabity, w walkach od 8 do 10 maja 1915 r.; 
Karol Mkula, jednoroczny ochotnik, tyt. feldwebel 
$2 pułku piechoty obrony krajowej, 12 kompania, 


zabity w wałkach od 4 do 12 maja 1915 r.; Roman! 


Paliństki, porucznik 31 pułku piechoty obrony kra- 
jowej, T kompania (Tarnów, Radłów), ranny; Ta- 
deu$z Piotrowski, kadet 16 pułku piechoty, 6 kom- 
panir (Kraków), ranny; Franciszek: Rzepiela, nad- 
porueznik 31 pułku piechoty. obrony krajowej, 12 
kompania, ranny; Tadeusz Sobolewski, chorąży 
"rezerwowy 16 pułku piechoty, 7 kompania (Kra- 
Kówj, zabity w walkach od 2 do 6 maja 1915 r.; 
Oskar Btetkiewiez, porucznik 6 pułku ułanów, ran- 
my; Btanisław Jordan Stojowski, porucznik rezer- 
wowy 6 pułku ułanów, ranny; Franciszek Suwada, 
chwąży 32 pułku piechoty obrony krajowej, 1 
kompania (Nowy Targ), zabity w walkach od 7 do 
10 maja 1915 r.; Artur Wimmer, kapitan 16 pułku 
piechoty, 12 kompania, zabity w walkach od 7 do 
10 maja 1915 r.; Maryan Wojewoda, kadet-aspi- 
rant 16 pułku piechoty, 9 kompania (Kraków), 
ranny. 
Teatr miejski w Krakowie. 
Niedziela o godz. 3%: „Robert i Bertrand", ope- 
retka Anczyca. 
j o godz. 7:4: „Hotel Pompadour", 


Repertoar” Teatru ludowego 


W niedzielę po pol: »Ach to Zakopane<; o g. 
1% wieczyrem »Czamma Mańka z Czarnej Wsie. 


a 


, Na Czerwony Krzyż 
złożyli w administracyi »Nowej Reformys: 
Stefan Piechota 19 K 10 h, * gebrane <A" diedi 
szkolnych w Sidzinie; Herman Glasner 1 K. 


`y Na Samaryfinina Polskiego *' 
złożyli w administracyi =Nowej Reformv«: 
Mieczysław Wilczek 4 K 42 h ze skłaedek; Ta- 
deusz Semelka 10 K zamiast wieńca na grób u- 
kochanego ojca $. p. Jarosława Franciszka Se- 
melki. 
Na »Schronisko dla legionistówa 
złożyła w administracyi »Nowej Reformy« Franci- 
szka Tomkiewiczowa 20 K. 
Dla ofiar wojny 
w myśl odezwy ks. biskupa Sapiehy 
ziuz} W administracyj »Nowej Reformy« Mieczy- 
sław Wilczek 10 K ze składek. 
Na Legiony pciskig 
złożyli w administracyi »Nowej Reformys: 
Witosława Ingarden 100 K w myśl cełów szja- 
zdu À. K. N. (jako 4-4 ratę); Wojciech Szeligie- 
imięz 4 K. 
Dia W. P. złożyła w administracyi »Nowej Re- 
formy« Karoliną Soboń 1 K. 
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Załobna recznica. 
(Ta. e. k. Biera koresp.) 
Wiedeń, 27 czerwca. 


Nabożeństwo żałobne za dusze é. p. arcy-|Opuszczał cesarz wzorowo wybrane i ułożone 


księcia Franciszka Ferdynanda i ks. Hohen- 
berg odbędzie się w katedrze św. Szezepana 
30 b. m. We wszystkich miastach, gdzie sta- 
cyenują załogi, odbędą się ciche Msze św. — 


NOWA REFORMA 


fegh 


E 


wojska austryackie w walce, i widocznie był 
bardzo zadowołony, nie omieszkał też zwłasz- 
słowach najwyższego uznania o odniesionych 
wrażeniach. Gdy z powodu nastania wieczoru 


nntiłobów a 
i peopofekdw ed 43 de 30 Jal 
(Tel. c. k. Biura koresp.). 
Wiedeń, 27 czerwca. 
Dla sprostowamia wielu myłnych wiadomości, 
kursujących o przeglądzie pospolitaxów od 43 
do 50 r. życia, dowiadujemy się ze strony mom- 
petentnej, że tak ci, którzy służyli przy woj- 
sku, jak i ci, co w wojsku nie służyli, w wyż 


pozycye artyleryjskie, pożegnano go owacyj- 
nymi okrzykami. 


ne... Nr 320. 3 
Rasiesłame. 
(Artykaly w tym dziale nie pochodzą od 
redakcyi.) 


Poszukiwanie zaginienych. 
Proszę uprzejmie każdego, ktoby cokolwiek 
wiedział o losie Hilarego Zopota ze Zicczowa, 
który chcial wstąpić do Legionów, o wiado- 


mość pod adresem: Franciszek Limbach, Wie- 


W Awstetten, imieniem arm, złoży minister- 
stwo wojny wieniec na grobowcach zmarłych. 
W Votivkirche nabożeństwo 30 b. m. odprawi 
wikary apostołski, ks. biskup Bielik. 


Kanclerz Niemiec u cesarza. 
(Tel. o. k. Biura koresp.) 


Wiedeń, 27 czerwca. 
Kanclerz Bethmann-Hollweg i sekretarz sta- 
inu Jagow przybyli wczoraj do Wiednia z nie- 
mieckiej kwatery głównej dla złożenia wizyty 
ministrowi Burianowi. Cesarz przyjął kancle- 
rza na posłuchaniu. 


haizela komendan! t. Fryderyk 60 LWOWIE, 
sv AF 
Z wojennej kwatery prasowej donoszą: 


. A Ę a = 
Dnia 23 bm. wieczorem udał się arcyks. w 


wspomnianych klasach staną do przepuądu ra- deń, ML. 
zem i przegląd sam dla obu rodzajów pospuii- 
taków będzie jednaki. Powołanie lekarzy rzą- 
dowych zarządu cywilnego, jak było przewi- 
dziane w postanowieniach noweli a posp. ru- 
szeniu dła 18 letnich, nie cdbędzie się. SAA 

W interesie zobowiązanych jednak do prze-| 2 
glądu komisye przeglądowe otrzymają polece- |£ 
nie, aby przy osądzaniu zdolności do służby w|i 


S it mi roni ; ENA FE 
pospolitem ruszeniu z bronią, uwzglęďnialy spo- | 


wodowany wyższym wiekiem stan zdrowia od-|- 
nośnego pospolitaka. Ponadto uznani przez ko- ||. 


Landstrasse Hauptstrasse 119, I.5. 
4329 


towarzystwie szefa sztabu generalnego gene- 
rał-pułkownisa Conrada Hótzendortfa i więk- 
szej liezby ofieerów naczelnej komendy z kwa- 
tery głównej, aby odwiedzić zdobytą stolicę 
Galieyi i zmajdujące się tam w walce wojska. 
Dnia 24 bm. przed południem nastąpił wjazd 
arcyksięcia do Lwowa. Z bezgraniezną radością 
i entuzyammem nieporównanym przyjmowany 
był naczeiny wódz austryacki przez luklność 


D 

" “ ` ń 
Rsyjski ted generalny o strade Lwowa. 

Berlin, 27 czerwca. 

„B. Z. am Mittag“ przynosi następujący ko- 
mnumikat generalnego sztabu rosyjskiego, do- 
noszący o utracie przez Rosyan Lwowa: 

21 czerwca i w ciągu nocy następnych przez 
zacięte walki 
cza wobec komendanta korpusu wyrazić się w |cząs przy młodszych klasach wieku. 
cielski na Lwów. Jednakże nieprzyjacielowi| Ponieważ zgłaszanie się uznanych za 


misye za zdolnych, przy zgłoszeniu się 


go. 


irliekupe) do stużby będą poddani badaniu le- 
kamskiemu przez komisyę, złożoną z. komen- 
danta kadry uzupeiniającej i lekarza wojskowe- Pro S 


Wyćwiczenie nowozaciągniętych odbywać f 
zatrzymaliśmy atak nieprzyja-isię będzie w taxisam sposób, jak było dotych- ż* 


(Ein- 


zdol- "RE 


stolicy. Każdy dom był udekorowany, a wice, udało się przełamać koło Żółkwi. — Wsku-|nych 43 do 50 leinich pospolitaków odbędzie 


Nad'łanych z młodszych roczników narukuje, także 


tfynsowały swój odwrót na nowy front. 
Dniestrem trwała walka koło wsi Koźmieszyn,ii ich wyćwiezenie odbywać się będzie osob 
gdzie nieprzyjaciel trzyma się na lewym brze-|z natury rzeezy, © ile stosowne szarże dla rocz- 


tryumialnej. Wszystkie balkony i okna gęsto | 
EN 


były obsadzone. Powicwano chustkamni, a for- 
malmy deszcz kwiaętów spadł na jadące wol- 


LA 


no automobile. Ciągle wznoszono okrzyki, wi- | gu. ników stać będą do dyspozycyś, ci będą użyci 
tające entuzywstycznie wodza i jego świtę. Komunikat jest  charakterystyczny swą w pierwszym rzędzie jako instruktorzy. Wy-|jrzyść i zdobić nasze usta, jeżeli 


Zórcwe i piekee zeby 


| Są jednym z najwspanialszych podarkówyjakie- - 
RO i; z 


|mj nas obdarzyła przyroda. Jeżeli jedn»k nie- 
kolko przemijająco mają one przynosić nam ko- 
mają raczej 


i wią zamtą. 


| bitwy nastąpiła powrotua podróż. 


Już na granicy miasta na rogatce grodeckiej | skromnością i powściągliwością w określaniu | ówiczefie jednak w osobnych szkołach potlofi- zespolić się ku trwałemu pożytkowi w życiu 


przyszło do entuzyastycznej manifestacyi. — | operacyj. 
Ludność zebrała się masowo. Tam też komen- 
dant zwycięskiej drugiej armii, generał kawa- 
leryi Bóhm-Ermolli zdał raport į z ręki arcy- 
księcia otrzymał nadany mu przez cesarza wiel- 
ki krzyż wojskowy I. klasy z dekoracyą wo- Wiedeń, 27 czerwca. 
jenną. Samochody tylko z trudnością mogly się| Jak donosi „Neues Wiener Tageblatt“, spra- 
posuwać naprzód wśród gęsto zebranych mas |wozdania dzienników petersburskich mówią o 
ludności. nadzwyczajnie wielkich siłach  Ssprzymierzo- 
W gmachu sejmowym odbyło się pierwsze 0- |nych w Galicyi i przyznają, że pochód ich od- 
ficyalne powitanie. Na czele kleru, przedstawi-|dał w ręce sprzymierzonych Rawę Rusk4 oraz 
cieli szlachty i urzędników, powitał arcyksięcia koleje, znajdujące się w jej obszarze. Dodają, 
b. namiestnik Leon hr. Pinłński przemową, skla-| że do tych wypadków tem większą przywiązy- 
dając hołd, w którym wyraził radość i szczęście | wać należy wagę, że tem samem zagrcżone z0- 
ludności z powodu wyswobodzenia stolicy z |siały poważnie resyjskie połączenia tylne oraz 
jarzma rosyjskiego i przedłożył prośbę, aby ar- „prowizorycznie trzeba było opróżaić Lwów“, 
cyksiążę wyraził cesarzowi największe zape- |który zresztą przedtem już stracił wszelką 
wnienie bezgranicznej czci i niczmiernego przy- | wartość strategiczną dla Rosyan. 
. í „| Półurzędowe doniesienie powiada, że armia 
Następuie udamo się do ratusza. — W salii rosyjska w Galicyi stanęła wobec przeszkód 
miejskiej zebrany był magistrat i Rada miej-|pie do przezwyciężenia, ponieważ przeciw niej 
ska pod kierownictwem zastępcy prezydcuta,|sioj sześć wojsk nieprzyjacielskich. Stąd też 
prezydent dr Rutowski bowiem wywiezicny rosyjskie kierownictwo wojsk zarządziło ogól- 
został przez Rosyan, jako zakładnik. Przedsta- ' odwrót. Przyznają dalej, że Rosvanie wy- 


któremi odbywał się wjazd, równe były drodzejtek tego opróżniły nasze wojska Lwów i kon-isię w chwiłi, w której tylko mała jiość powo- 


Zs sprawozdań rosyjskich. 


| ny 


| wiciel prezydyum wygłosił mowę, w której zło- |eofują się z Bukowiny i że nastąpi! wpad nie-| 


(żył entuzyastyczny hołd dla cesarza. przyjacielski ua Ressarabię. Trzeba przyjąć, że 
Po krótko trwającym obiedzie w hotelu Żor-|sprzymierzeni dołożą teraz wszelkich starań, 
ža, udał się arcyksiążę ze świią wojskową na, aby wojskom rosyjskim przez osaczenie zgoto- 
front, aby być obecnym podczas walk II. ar-| waé katastrofe. 
mii, Jeszcze wieczorem powrócił arcyksiążę do; Ze wzrastającym niepokojem mówią nastę- 
Mościsk i tam przenocował w wagonie. Nastę-| pnie sprawozdania o wypadach w Królestwie 
pnego duia udał się arcyksiążę na pole bitwy|Polskiem i w prowincyach nadbałtyckich, w 
i był świadkiem gwałtownych walk naszych; których Niemcy skoncentrowali wielkie masy 
dzielnych Żołnierzy. Zdobyte tam wrażeniajełężkiej artyteryi "i bezwzględnie wyzyskali 
o wojąty u marszadka Maipemiejsze zadowole- wszelkie korzyści swojej przewagi technicznej. 
le yksiążę miał sposobność zetknięcia się| „Russkij Inwalid* donosi, że wszystko zdaje 


nia im najzupołniejezego zadowolenia z powodu | Rygi. 
dzielnych czypów walczących wojsk. Z pola 
Wezoraj Ya-|żye siły niemieckie idą na Windawę i rozpo- 
no przybył arcyksiążę do miejsca naczelnej ko-|ezynają akcyę od nagłego obsadzenia prowin- 


— 


ji telegraficzne w Miechowie 


„Birżewiją Wiedomosti“ podają, że przewa-| kha na 1% godzinnej konferencyi. 
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? m % 4 R acha 
Guznaczejie gen, Baenm-Ermoieg. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 

w Wiedeń, 27 czerwca. 

Z wojennej kwatery prasowej donoszą: i 
| Cesarz wystosował do komendanta I. armii 
generała Edwarda Bóhm-Ermolicgo mastępu- 
jący telegram: 

Dumą i radością napełnia mnie pańskie 
doniesienie o zajęciu Lwowa, które pozosta- 
nie świetną zasługą pańską i pańskiej wa- 
lecznej II. armii. Dziękuję z całego serca 
Moim dzielnym wojskom i nadaję panu, mój 
kochany generale kawaleryi Bóhm-Ermolli, 
wojskowy krzyż zasługi I. klasy z dekora- 
cyą wojenną. Moje najgorętsze podziękowa- 
nie t życzenia zasyłam panu i Mojej M. armii. 

` Franciszek Józef. 


m — ma 


ze Wiłta wd woj anty 
Casen Wilhelm wśród wajak awstryadóś. 
(Tel. c. k. Biura Koresp.). 

. Wiedeń, 27 czerwca. 
wojennej kwatery prasowej donoszą: 

Dnia 19 b. m. przybył cesarz Wilheim wraz 
ze świtą do Przemyśla. Po oglądnięciu fortów 
zdobytej twierdzy, przedewswysikiem na fron- 
cie północnym, udał się cesarz na pagórek tar 
tarski, a następnie na front da znajdujących 
się ną zachód od Janowa właśnio w gwałtownej 
walce żołnierzy Koróweu Beskidów 
wództwem generał-pgrucmiką Marwitza. — 
Oćsarz wyraził geńerałowi uznanie za jego sku- 
teczne  kierownietwo 
Gdy się cesarz dowiedział, 
znajduje się w gorącej walee austryscki pulk 
piechoty jego- imienia Nr 384, kazał pułkowi 
przesłać pozdrowienia, a wobec komendanta 
pułku, który się wkrólee zgłosił, wyraził ce- 
sarz szczególną radość, że widzi swój pułk na 
placu bitwy. Z zadowoleniem przyiął cesarz 
do wiadomości, że podezas całej wyprawy pułk 
ten odznaczał się żelazną  obowiązkowością, 
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A 
CZ 


7 


kd 


że niedałeko niego 


doskonałym duchem i wybitną walccznością, I 
wyrazil radość, że mógł puikowi lemu udzielić 
tak licznych odznaczeń żelaznego krzążą. 

Na placu bitwy znalazi się także c, i k, ko- 
mendant grupy, który dał obraz dotychczaso- 
„wych walk i przedstawił sytuacyę chwili. Nie- 
daleko miejsca, w którem znajdował się ce- 
sarz, nadjechała ciężka baterya haubic, która 
| otworzyła gwałtowny ogień na Rosyan, upor- 
|iczywie broniących swoion pozycyj. Także przy 
|baieryach armat, ponad które szły stzzały bau- 
jbie, cesarz zabawił czas dłuższy, 


i Pierwszy raz miał cesarz sposobność widzieć | przyszłą wiczną, 
R... wc ONA 
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i wybitną działalność. | REZO 


eyj nadbałtyckich, z czem równolegle postępu- 
je wysadzanie 
ląd. 

Reasumując, oświadczają sprawozdania, że 
obecnie na czterech głównych punktach: w 
prowincyach nadbałtyckich, nad Sanem, nad 
Duiestrem i nad Bzurą, położenie Rosyan kom- 
pilzuje się w sposób niehezpieczny, 
wszędzie sprzymierzeni przechodzą do ataku 
i skutkiem nieprzerwanych dowozów posiłków 
posiadają znaczną liczebną przewagę. Na pod- 
stawie opinii osobistości miarodajnych stwier- 
dza „Riecz*, że bitwa między górnym Dnie- 
strem a dolnym Sanem ma rozstrzygające zua- 
czenie. 


Ohrady ziemti i zwlążków miast w Moskwie. 
* (Tel. e. k. Biura koresp.). 


Petersburg, 27 czerwca. 
„Riecz* donosi: 
Ziemstwa i związki miast odbyły w Moskwie 
nadzwyczajne zgromądzenie dla obrad nad or- 
ganizacyą w celu pokrycia potrzeb wajennych. 
Liberalny członek ziemstwa, Lwow, wygłos 
przemówienie, w którem uznał na 


= 


przewagę niemieckiej organizaeyi i niemieckiej| podsłuchiwali r 


artyłeryi ʻi wywodził dalej, że niema jeszcze 
powódu.do rozpaczy, gdyż Rosya zaczyna do- 
piero teraz czrganizówać swój przemysł. 
„Riecz* krytykuje dotychczasową powolną 
czynność ceńtralnego komitetu przęapeg 
edw, który w przeciągu 10 dni rozegłał zale- 
dwie jeden okólnik z wezwąniem do utworzenia. 
rozmaitych komitctów. Należy przedówszyst- 
kiem stwierdzić, czy istnieją teehniezne wa- 
rui i maszyny do wyrobu materyału wojen- 


$ 


r EFFELE j >E% rE 
Rodi ageng CZWOPIK ZEGIONIA. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Berlin, 27 czerwca. 
„Berliner Tageblatt“ donosi z Genewy: 
Z Petersburga wyszła inicyatywa, aby u- 
tworzyć najwyższą radę wojenną czterech mo- 


— 


»|earstw porozumienia, któraby operacyami wo- 


iennemi na wszystkich frontach kierowała i je- 
dndlicie przeprowadzała. Ta myśl mą być teraz 
przeprowadzona. 


5 tgi janja — pa WHIRO 
Genyes wójporozwcjenia — ga WOSA. 
(Teiegr. e. k. Biura koresp.) 

Londyn, 27 czerwca. 
»Times: podnosi, że decydująca ofenzywa 
trójporozumienia odhyć się może „dopiero z 


NV — z cul O z A cz l 
66 Rudolfa EKEerlicz ei 
: wirakowis — nejprzedniejsza markar 


znacznych sił niemieckich s 


ponieważlszkół średnich pozostawali w szeregach propa- 


iłjtykalność poselską i pozwolił policyi ustawić 
wyczejną|się pod drzwiami 


, |wego francuskie okręty wojenpę ostrzeliwały | w Wiedniu VIL., Neubaugasse 61. 


cerskich nie nastąpi. 

Co się tyczy wyslużonych pospolitaków 
wspomnianych roczników, mogą wnioski o ich |P 
uwolnienie być zgłoszone już przed przeglą- 
dem, a mianowicie w takim razie, o ile możno- S 
ści, do 5 lipca 1915 r. W tym kierunku obowią-| grdynuje, jak dawniej, w KR AKOWIE, ulica 
zują postanowienia o organizacyi pospolitego | Grodzka L. 60, od godziny 9—12 i od 3—6 
ruszenia z 20 czerwca 1907 r., wedle których 4364 1 3 


wnioski © uwolnienie, o ile chodzi o nie z przy- m 
kdeośnt dr Zimmermanni 


|qzyn. gospodarczych, (wyjąwszy przedsiębior- 
w Krakowie, Grodzka 59 


o stałej wartości, to musimy 
ielęgnować Odołem. 


je prawidłowe 
3546 


u 


"stwa, komunikacyjne, które z odnośnemi prze- 
pisami o kompetencyi dostatecznie są poinfor- 


ją przez polityczne władze powiatowe. Odmośne 
więc przedsiębionstwa, najlepiej do tych miejsce 
zwrócić się powinny. - 


4350 1 2 


Ado, Gr Drobner 
Gałebit 2. 


vfr 


Teleloniczne | teteśrebiczne RM 


num 


iddcnkoŚi e K. Durg KOKOSE IE 


z dnia 27 czerwca. 
Prawo „publiczności gimnazywiu w Białej. 


| Wieden. »Wiener Ztg.« ogłasza: Minister o- 
|światy nadał I=VII klasie pryw. gimn. realne- b 
igo T. S. L, w Białej prawo publiczności na rok 
szkolny 1914/1015. 


Telegramy prywatne do Miechowa i Ję- 
drzejowa. 


0 3 7 

Seramic ia 
przeżywszy lat 52, umarh 14 czerwca 1915. 
$ Pogrzeb odbył, się 16 b. m. w Krakowie. 


> „ko. 


REL POV PRE Za 
PODZIĘKOWANIE. 
C. i k. urzędy etapowe, pocztowe) PP, Urzędnikom krakowskiej Dyrekcyi ko- 
iw Jędrzejowie Jej państwowej za urządzenie z własnej inicya- 
, otwarte zostały dla prywatnego ruchu telegTa-'tysyy dnia 29 czerwca 1915 roku nabożeństwa 
ficznego. jżałobnego w kościele parafialnym w Żywca zi 
Komferencya hr. Tiszy z hr. Stuergkhiem. | duszę Ś. p. i j 
Wiedeń. Hr. Tisza był wczoraj u hr. Stuerg- Wincentego Warzyńskiego 
wyraża niniejszem serdeczne „Bóg zapłać“ 
4361 


Rag 


Wiedeń. 


Subskrypcya na pożyczkę wojenną. 
Wiedeń. Na pożyczkę wojenną subskrybo- 
wano przeszło 2.400 milionów koron. 


urzęduje, jak dawniej, pod L. 7 przy uliey 
Q propagandę wielkoserbską. Siennej. 381 1 2 
Sarajewo. W związku z procesem Principa PENSYONAT J. TOMASZEWSKIEJ 
o zdradę stanu, odbyły się w tych dniach w ul. Krupnicza 14, | i H. p. 
Trawniku procesy przeciw 39 uczniom Szkół | poleca pokoje dla przyjezdnych. Tamże obiady 
średnich, którzy jako członkowie organizacyi| w dom i na miasto. 4281 i 6 


Poszukuję zajęcia lekarskiego, 
o ile możności w zachodniej Galicyi. 
Dr JAN REGIEG 
Rymanów. 


gandy wiełkoserbskiej, o zbrodnie i przestęp- 
stwa. zakłócenia spokoju publicznego. Zasądzo- 
no 31 na kary od miesiąca do trzech lat więzie- 
nia. 8 uwolniono. 
Czarnogórski generał w Petersburgu. 

Moskwa. »Russk. Słowo« donosi: Czamogór- 
ski generał Marynkowicz przybył do Petersbur- 
ga i będzie przyjęty przez Sazomowa. 

Obostrzenia w Bukareszcie. 


Bukareszt. »Independence«< donosi: Prefekt 
policyi zakazał gromadzenia się osób w uli- 
och. Uczestnicy zgromadzeń w zamaaniętpy c)”. | a Z 
lokalach mają je pojedynczo opuszczać. Dr JAN GAIK a 


»Nietykalność« poselska we Włoszech. m trznych i nerwowych 
A wowyc 
Lugano. »Messagero< wzywa rezydenta specyalista en kwa = de 
oc Marcor, aby czasowo p nie- | długoletni Kierownik-lekarz Zakładu wodole- 
p antu, €, Ady czniczego w Zakopanem 


aby ordynuje od godz. 3—5 po południu. 


żanie | Plac Maryacki L. 7 (przy kościele św. Barbary). 
4081-12 


` 


4194-3 
RABKA — Solapka jodo-bromowa. — RABKA 
Zakład kąpielowy otwarty. 
Dostateczna ilość żywności zepewniona, Ceny 
wogóle umiarkowane. Ceny mieszkań nizkie. 
Ordynuje Dr A. KWAŚNICKI z Krakowa. 


Dożazd do Chabówki. Półtora klm. do Zakładu. 
4254 1 4 


sal parlamentarnych, 
ozmów posłów i za wyraża! 
pesymistycznych enuneyacyj natychmiast ich -13 
aresztowali. i > p 3 ge gar es To 
Defraudacya pół miliona lirów. Br. mid, EełsczEcws'i 
Chiasso. Główny kasyer ełewy w Wenecyi przebywa stale w Karlsbadzie i mieszka: dom 
zat aresztowany za sprzeniewierzenie pół "Maiteser Ritter obok Mühlbrunnu. 


iona lirów. SR a 
PTT) - 4 4.06 MASŁO DUNSKIE 
Za ostrzeliwanie konsulatów niemieckich. najświeższe i prawdziwe, pierwszej jakości, na- 
Berlin. (Biuro Wolffa.) Ponieważ w sposób |być można tylko u BRACI ROLNICKICH 


sprzeczny z przepisami prawa międzynarodo-|W KRAKOWIE, Rynek główny 5, sz s 
2 15 


Lesy do II klasy czw artej łeteryi kiasowej 
uż do nabycia w kantorze sprzedaży Braci 
Safier w Bielsku, Hauptstrasse Nr 1. 


konsulaty niemieckie w tureckigh miastach o- 
twartych w Ałeksandrecie i Hajfa, dla odwetu s 
i pokrycia szkody nałożono na francuskie mia- |8ą | 
ta Valenciennes i Roubai kontrybuc o 150 1. 
ący franków. Y YR P SIUŻQG W KRASO KIE, ULICA SZWACKA 8. 
Z obawy o własną skórę. Najwyższa wygrana MILION KORON 


Sztokholm. Holenderski parowiec „Ceres“ wygrane po 700.000, 300.000, 200.000, 100.000 
został w piątek rano zniszczony eksplozyą. Nie etc. etc. 4301 1 2 
wiadomo, czy natknął się na ping, czy też z0- Ctąguienie już S-go i 9-go lipen. Zamó- 


„ P bliżu znajdował się| ""*%E a. JA RE: 3 f 


szył na ratunek, lecz szybko się oddalił. napana Dr Wł. Ialeszewski otwo- 
KURLSNA rzył Pensyonat polski, „Fiir- 
* stenhof”, Parkstrasse. Wyjątkowa 


konjuktura pozwala na ceny bardzo nizkie. — 
Najdalej idące ustępstwa dla Rodaków. Wyja- 
śnienia i prospekty odwrotnie. 4310 1 8 


CIEŚLIŃSKI Z PRZEMYŚLA 
ożecnie Kałtenieutgeten 

WYSYŁA WINA MSZALNE DO MIEJSCO- 

YWOŚCI WOLNYCH, 


© 


Odpowiędzialny redaktor: 
Riickał konopiúski 
Wydawca: 
Budzi SMAR, 
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4366 1 6 


mowane), przedewszystkiem zgłaszane być ma-ļ| urzęduje od 9—12 rano i od 3—5 po południu. 


Pzakiwanie zagnionych. 


dadeusz Miżkolaszek, le- 
gionista 1 pułku, prosi 0 
podanie adresów: 
Mazimierza Zaleskiego 
iEBdwarda Bäumia z Raju 


rat » e za darmo na żądanie. 4355 1 10 kowego. OwitoŚE nadia. za- 4 A £ ; | | 
g a Iurosza 1 Lu- z 4180 4 | ? p JRE: JF N jąs szą mem wi rowem, 
me 7 w zę Mloda ZAWIE AWA | ir zay GRIEGNEJ | jest przewybornem winem desgrowem 


nopola; 


T A e i kantnej rodzinie lab to dza we Lwowie || PERŁA ADRYATYMU 
Cza i Zelii Werberowej 2 |zys si ii : Ą KA | lecan: ko 3 
O. r ę też na kuchni i na szy» „Aarszawiansa n pa i polecaną bywa jako wino wzma- 
Iirowicy ad Tarnopol — DA |ciu. Zgłoszenia pod: Olga Lissówn $r| pcasginat JłekkWNOEĆ FI ma CZBSCE 90 w Wiedniu, GEL, Lammsasse 4, i cniające i chętniej używaną, 
ręce Franciszki Mikolaszek, | Ungarisch-Hradisch, Fanderlizowa | POnSJODat uózety AE AC aniżeli IME . ł 
1. 58, Morawy. 4337 1 3 |50z02 letni otwarty. Pokoje z u- £ * wina SLolOowe. 


nauczycielki w Choczni ad Wa- 
dowice (Galicya).- 4339 15 


roszę o adres męża Jana 

Pastorka, który służył 
przy 100 p. p, 1 komp, a o 
którym nie mam wieści od po- 
łowy sierpnia ubiegłego roku. 
Mlarya Pastorek u p. Anny 
Sikory, Frydrychowice, p. Wa- 
dowice. 4341 1 3 


i řekla Stach, Jodłówka-Wał- 
M ki, poczta Wola Rzędziń- 
ska (powiat Tarnów), pusza- 
kuje swojego męża, będącego 


LAIG karzy w Wiedniu, IX, gdzie 
! ; Sącz. 4306 202 aż AA ZEL każdy może polecić bezpłatnie 
W artyleryi fortecznej. 4356 neczne mieszkania, składające się At) „agi A an ij å 
E E ra ER E EEs A a ocu, pa CEO ioi ci 
c Logdownia ki, R SE służby; tamże kawa- 
Zgubiono lama o dich domem da aaa IEEE pokoje z bownetki area PERŁA ABRWATYKU 

23 b. m. złoty zegarek z łańcu- | dania, Wiadomość: ul. Wiślna 8, > ; ; . 

Bz. em złotym w dzodze zRynka przez udlikóżia 4811 8 8 . zę A jest do nabycia tyiko w oryginal- 
godzą, piranozkańską na Peli Ria ; agis nych flaszkach w lepszych han- 
cynnek. W zegarku są 4 dyamenty. r ' Fii 4 r dlach delikatesów i win, tudzież 
Łaskawy znalaca zechce oddać za POMaCNIca ROCZIOWA mód iji iii oi w restauracyach i droxuer ach 
wysokiem wymdgrodzeniem. Emilia poszukuje posady, Wiadomość u p å i =ueryaca, 


Demko, Kraków, ul. Fzlicyanek 12. 
4828 2 5 


zed Tlarushalsiat 
Pizy ul. Florysńskiej |. 3 
do w;najęcia zaraz 2 pokoje, przeł- 
pokój i kuchnia, 1 pokój i kuchen- 


y „a 


r E zał 
Dokładną kolorową mapę terenu 
wojny 


z Włochańi 
wysyła za nadesłaniem kwoty kor. 
1'80 lub za zaliczką Księgarnia D. 
E. Friedłsina, Kraków, Rynek gł. 17. 


Obszerny cennik map wszystkich 
terenów wojny europcjskiaj wysyła 


zdrowa, inteligentna panna posza- 


Zarządca gospodarski 
w Średnim wieka, wolny od wojska, 
bezdzietny, poszukuje zaraz admi- 
nistracyi majątku. Zgłoszenia: Fal- 
kowski, p. Bolesław, 4200 1 2 


Zuoliej KUCHAEKI 
poszuknję zaraz. Zgłoszenia: Apte- 


ka, Festnngsspital, Kopernika 5. 
4349 1 2 


Poszukują 


zdolnego pomocnika fryzyer- 
skiego. Maryan Kołodziej, Nowy 


Barackiej. Siedliska koło Dynowa. 


4270 3 0 


Obiady 


prywatne, Karmelicza 40, ET piętro, 


ml. Skawińska l. 2 — powróciła, 


NOWA REFORMA. 
: a> 
Do sprzedania 


skiep korzenny 


z powodu wyjazdu właścicieia. Wia- 
domość: Antoni Hadziak, Rakowi- 
oka 12, parter na prawo. 4229 2 3 


krynica, Willa „Zagisze”, 


Pokoje z kuchnią lub bez. Naj- 


Galicyjska Sporna 


trzymaniem lub bez. 4065 5 10 


ma na sprzedaż na folwarku Piaszów, położonym 


Dom-wilia w obrębie Wielkiego Krakowa 
w miasteczku przy Krakowie, mi- 
lutki, murowany, z ogrodem, oka- 
zyjnie do sprzedania. Kraków, ulicą 
Dietlowska 1, 79, III p., oficyna, 
drzwi Nr 18. 4112 4 4 


Kupię niywaną sath 
urzędniczą, Zgłoszenia list, pod W. l, 
przyjmuje Administr. „N. Reformy“. 

4320 4 3 


Do wynajgcia zaraz 


| 


68 krów 


8 jałówek 
3 buhaje 
rasy fryzyjskiej. 
Bydio to oglądać można w dniach 28 i 30 
b. m. w czasie od 9-tej rano do 5-tej po południu. 
„Sprzedaż z wolnej ręki odbywać się będzie 
w tymże czasie, 4819 2 2 


krawczyni 


4290 2 8 


Konia 


Ni edziela 27 Czerwca 1915 


PERŁA APRYWATYKU 
jest najlepszą marką dulmatyń- 
skiego czerwonego wina desero- 
wego, a ponieważ nie jest ona 
drożzą od innych podobrie nazy- 
wanych win deserowych, przeto 
należy bacznie uważać nu nazwę 
i na markę ochronną „Merkur“. 


PERŁA ABRYATYEKU 


podlega stałej kontroli Zakładu 
rozpoznawczego Gremium Apte- 


ny 


purtowna sprzedaż 29 12 0 


W. Bergel, c. k, Dost. nadworny, Wiedeń, XIXA. 


ka, 1 pokój kawalerski na IlI pię- | 1% Prawo. 3604 16 20 ) ati 

Trze. — 1 pokój kawalerski na II silnego, wysokiego, sprzeda Pralnia (róg Floryańskiej) 3757 8 16 

piętrze. 4349 1 2 Potrzebny wojskowa, Podgórze, ul. Kącik 19. == 
N g m ` 4831 2 8 posiada na składzie maszyny do siekania r i 

d pi 4 " ° . . . a ` i " Ę 

| Mancowiec ZUD NY pomacnik Srebro |. antyki mięsa, szpryce do napychania kieibas, Fie- BÓR "5 i 

byty kierownik Kółka rolniczego, | "- "ee do fi pd 7 daio 5. Kat ki lipowe, może, musaty, topory, wagi | § a g 

en w steduim wieku, wolny Z ZII A gnisten o firmy j kupnje i sprzedaja $. Katznor, haki porcelanowe, fartuchy nieprzemakal- iż ! 

„wojska, władający poprawnie jẹ- | vygigżech Giszowski, Kre- |ul. Bracka 5. 4298 3 10 rewni $ 
zysiem niemieckim, obeznany z pro- ków, Mały Rynek A è ne, pantofle drewniane, zapasowe noże m 
wadzeniem Wszelk, koresp. kupiec, | SSW; ** iy MYNEK. 8841 28 À 7 


i ksiąg handi, z dobremi polece- 
niami, rozumiejący również fach 
cnkjerniczy, przyjmie od 1 lob 15 
lipca odpowiednie zajęcie. Zgłosze- 
nia przyjmuje z grzeczności p. Ro- 


Kupuję 


Sprychy, dzwona i piasty. — 


i sita do wszystkich maszya masar- 
skich i t. d — Wysyłka pocztą i koleją 


M CA 1, 100 f Sa” 


rz 


miasta. Podgórza 


otwiera napowrót swoje biura z dniem 1 lipca 
b. r, przyjmując wkładki oszczędności na 


man Bohm w Krakowie, ul. Stra- Zgłoszenia: D. H.Rokicsoh a SiE Ro. w F- z T Ą p , p“ z a0 We oorani croia ih Fm 
a ŻE CET Onin i Peliaan EE ORO EER eid 
Pomoenik fryzyerski : Polka przepisy yine. 


potrzebny natychmiast pod do- 
brymi warunkami do zakładu 
fryzyerskiego Br. Kazika 
w Rzeszowie. 4338 1 3 


"PASEM 
PF; 
Praktykani 
potrzebny zaraz do handla 
kolonialnego, delikatesów i 


znająca jązyk niemiecki, francuski, 
włoski, oraz muzykę, poszukuje po- 
sady. Dla Mandry, Junybanzlau, 
ul. Kosmoyska č 276, Czechy. 
4308 3 2 


Łukowych lamp nafiowo-gazowycih 


od centrali niezależnych 


a 
i 


Godziny urzędowe dla stron od 9—12 rano 
w dnie powszednie. 


byreżcya. 
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4858 1 8 


| LUBIE ramacik KYZYŚNI win Jaliana Baczska w|i dla oświetlenia stałego i pomocnicze.o — dostarcza natychmiast Skutek peręczeny, inaczej zwrot pieniedzy. | 
-wolny od wojska, znajdzie miejsce Kętach, 4035 44 | Bi Lekarskie orzeszeniao wybornoj skuteczności, opró. z tego leżą ty- 


od 13 lipca u Adolfa L:ibow.cza, 


*r:3ra 446 


TASOT „AGO LIE", O, IL EST. 


since stów dziękezynnych do przeylędięcia. Pełny, riękuy, 


Ra:owicka 15 4348 1 5 z jj q ai y Bad ji potrzebny na okolicę Limano |. LSUG i 9 osad E g j&drny ciust otrzymuje się przy użyciu _ 
J26TOGIS 0 ue y W  |wej. Płaca miesięczna 90 kara) Prostekty f'specyślne oeriy na żądanie 3877 4 12 Bra med. A. Rixa Kresiu do piersi 
Kanzelarya (riiu). Ząpiela żeiaziste z Zgłoszenia przyjmuje R.|B Bo a RPM > 3 i przez władzę badanego, z poręczeniem nieszkodliwego, 


„adwokatów kanmdauów 


Grodzka 32. poszukuje rutynowanej 
mandantki 4344 


Peirzębaa bona-niańka 
z bardzo dobremi świadectwami od 


kwasem wążlowyr, kąpiała 

zimne, kspiełe lzczuicze, pi 

cie wody loczniczej, alkali- 

czagj sionej z t-siarkażnom że 
IKŁOWYZU 

Hotel Eli abcth. Duźk, Széchényi, 

tudzież wszystkie w:ile otwarte, W y- 


poz |_| O ZĘ __—_ | OZ zz 


Glitwklich, Bielsko. _ 4306 3 3 | Sza 


Nowych 1 używanych 
10.00 krzeseł ogrodowych, 1250 stolików ogrodowych, 
marmurowych, 5:00 krzescł, S00 stolików na salę, 
ogrodowych, 1200 posążków (figur) ogrodowych, 3500 


i ryka pieców kafiewych 
w Debnikach pod Krakowem) 


900 stolików 
350 parasuli 
fotel: rvzkła- 


| 


w każdym wieku szybki, niezawodny skutek wywotn- 
jącego, zewnętrznie stosowanego. Jedyny krem na biust. 
który z powodu jego znakomitego działania tivy- 
mają apteki. perfumerye ete. Dawka na próbę 
3 K, wielka dawka osiągająca skutek 8 K. Wy- 
syłka Ścisłe dyskretna. Kos. Dra A. Rixa Lahorat., Wie- 
deń, IX, Berggase 17jV. Składy w Krakowie: apteka 


| 
| 
| 


mat 


+ j 5 ; BL ieczki sie do pobliskich || danych 4 K 50 h; 10500 polnych krzeseł od 75 h; 80 0 oxo- Wiszniewskie 1. Floryańska 15; handel Reima I Ski 
1 lipca do dwóch chłopczyków ilat cieczki towarzys: 0. ŚR anych po 4 50 h; 500 polnych krze 0 iBZI egu, ul. Floryańska 15; handel Reima 1 Ski 
Bi 3). Dinojewskiego GI eLa Pra e TOERNE a aa bnych krzeseł dla prywatnych po 3 K 99 h, 50.000 kufli, 85.000 A A EEE ge à { y Ip Rynek 87; w Bielsku: droguerya Polaczka. ul. kolejowa; w Cie- 
drzwi Nr 7. 7'4851 13 | Udziela Dyrekcya kąpieiowa. szklanek na piwo, 12.060 półmisków szklanych, 1500 waz szkla- $ 3 i 1 ci Ę ] szynie: drog. pod „Uzaruym psom“ i drog. pod „Kotwicą“. 4064 1 2 
4000 3 nych, 12.500 talerzy i półmisków, 13.000 filiżanek ik tai a maaac I 
s oa n NĄ bate, 1500 miednic, 1500 tuzinów zastaw hotelowych, . ro- Aa A " . NE. 4 
Ekon EFINI żnych hotelowych i kawiarnianyoh przedmiotów alpakowych i z chiń- podejmuje się tak w Krakowie. jak na prowincyi wszelkich robót z za- AE. 4355 3.3 
z ukończoną szkołą rolniczą i mle- KA FA SR AN = mę AE Pen Sad: kresu kaflarstwa, stawiania niwyuh pieców i kuchon, przestawiania, | , M 
e AIRES AE. AR udwi er, Wieden, 1Y, Hauptstrasse . ai L "MY ROEE <a _—_ UG ca 
czarską, kilkunasto EE praktyką, > — i RA 5 m > p ma manie względnie naprawy starych. 4346 1 6 
lat 34, wolny od wojska, żonaty, ao — <m 


przyjmie samodzielną posadę na 
orlynarrvę od 1 lub 20 lipca 1915. 
Zgłoszenia: Józef Gala, Jawiszo- 
wice (dwór) koło Oświęcima. 

4310 1 4 


HI polacy IE 


annm f y Ra 
Semina IA. ŚW. Reniy 
na cztery karsa przyjmuje kan- 
celarya Zakładu ed dnia 26 
czerwca codziennie od 11—12 
i od 3—4 po południu w do- 
mu, przy ulicy Pędzichów 11, 


ET EA PCK 
4- 


PATENTY 


wyjednywa we wszystkich państwach 
Inż, S. DZBAŃSKI, przys. Obrońca patentowy. 


rstr. 48. Tel. 35014. $ 


j OŁOPOOPOPROPROOOOOOOOOPOPOPROPPOPPOO 


e 
p 


" 
Maszyny rolnicze: źniwiarki, kosiarki i wiązałki amerykańskio 
„Plano, kieraty, młocarnie, młynki, siecz- 
karnie, plewniki z dźwignią do uprawy ziem- 


2461 14 0 B niaków i buraków ete. 


4213 4 10 


poleca na Sezon 


Obwieszczenie. 


Dnia 350 czerwca b. r. od godziny 9 rano do go- 
dziny 12 w południe odbędzie się w ratuszu publiczny prze- 
targ, celem puszczenia w dzierżawę na czas od 1 lipca 1915 
do 31 grudnia 1916: 

1. prawa poboru opłat rzeźniczych za użycie rze- 


Wiedeń, VII, Mariahilfe i i pea 
Pierwszorzędny po!ski lekarz en- PIM 4285 3 3 Pe e i kaa Fabryka maszyn rolniczych i odiewarniu żelaza zalni przy cenie wywołania tytułem rocznego 
dysti Dr H. ordynujo leczniczo Pa ; w" m | pod firmą CEOE RWoCIE ... . . . © 7. . . 81098 
i wskonuje roboty techniczne za M ror fa z 2. prawa poboru opłat za użycie płuczkarni flaków 
skrom nem a I, AJISIGI iarmasyi m MAE „EG EA «> ( s i jelit z bydła rogatego przy cenie wywołania < 
TA fereton 20/VIIE OF. zaraz poszukiwany. Oferty Z | gopyjizowane w paseas hermetycznie zamkniętych po 500 gr |" A ę| tytułem rocznego czynszu w kwocie. . . « « 175 K 
dynacya od godziny 2-6, w nie- fotografią i curriculum vitae |; 1000 gr. — Kondenzowane w puszkach około ij, ky. — Przewyższa Krakowie 6 órzki $ |3. prawa poboru opłaty podstajennej ze stajni 
dziele od 9—12 rano. 4199 3 19)przyjmuje z grzeczności KŹx' | mieko świeże pod każdym WZ ENNEN 3 sea © w gospocarstwie W Rra Gwig, TZEŚCEZ l i chlewów rzezalnianych przy cenie wywołania 
—-—----——————----—- | Bingen, Bratów, ulica św. domowem. — Nie ulega EE towolnej Wa m fin zchowaniu. < Cenniki na żądanie bezpłatnie, tytułem rocznego czynszu w kwocie. . . . 400 R 
B-na tal jej | Filipa 11. 4248 4 5 BEDE płożna w dowone] 5 | 0664 4. prawa poboru dodatku gminnego od podatku ` 
| ansyenai ale]SKI "IPN" BC 3 E RSE p Ç K € ba "spożywczego od mięsa w wysokości 100 procent 
l 1 j - i 3 A i . } przy cenie wywoiania tytułem rocznego czynszu 
| ad Krakowem 5 A z ienne 1 F w kwocie . oco cwh . . 61100 R 
i io l „ EE, Rynek Sł. róg Sienn i GH | i j i Wnoszący oferty, należycie ostemplowane i opieczęto- 


) 


Biiższa wiadomość: ul. Szcze- 
tańsza l 9, II p, od 12—3, 


karya Domańska, 
4318 2 8 


29 wysażęcia 
43 pekoj, przedpokoje, kuchnie, 
łazienki, światło elektryczne, z ob- 
szernym korytarzem, tøk na I. jak 
i ra II p. przy ul. Batorego 25, 
każdego czasu (mogą być dowolnie 
podzielone), — Tamże posgje u- 


tnie drzwi, 4302 2 6 


w Ryniu gł 1. 5, róg ul. Sien- 
mej l. 2, składające się z 5 pokoj, 
kuchni, 2 przedpokoj, 
słażby, łazienki, elektryka, gaz 
centralne ogrzewanie, winda, urzą- 
dzone z nowoczesnym komfortem, 
każdego czasu do wynajęcia. Wła- 
doraość u właściciela na miej- 
seu 4284 45 


OCET 


w beczkach i butelkach wysyła 


pokoja dla ; 


A 
CE: 
LER) 


przy ulicy Shaszewskiego L. 20 


(naprzeciw Uniwersytetu) 


p 
f 
e 


w Wiedniu, Yii.. kaubaugasse Gi. 
Telgfon Nr 338.065. 


87150 


MHuriowny dom dla | 
e:ekhtreżechniki, sp2- 
cyalny handel lamp 
żarowych 


Maxim Relmer 


Wiedeń, IR/4, Herd- 


sta 


od dnia złożenia do dnia wypłaty. 4057 3 3 


przyjmuje wkładki oszczędności i oprocentowuje je po | przet 


wane, mają wyraźnie zaznaczyć, iż im warnuki przetargu 
są znane, i że im się poddają, podać cenę za każde z wy- 
żej wyrażonych praw osobno i złożyć w Kasie miejskiej 
zakład w wysokości co najmniej 10 procent, t. j. w kwocie 
7100 koron, a kwit kasowy wraz z ofertą wręczyć Komisji 
argowej. A a 
Oferty wniesione po 12 godzinie w południe nie będą 
uwzględnione. 

Warunki przetargu można 
dzinach urzędowych. 


Magzistrzt Taqziów, 
dnia 21 czerwca 1915, 


przeglądać w ratuszu w go- 


meblowane na parierzo i IIl-ciem | grzgczgyą: boo ę Fi 3 | Wkładki złożone w obecnym czasie nie podlegaj i istz: 
ay a gaj WAG. Mamre otaj pa JS CEN teton Nir 21,928 (mię. | przepisom o morstorytm. = "De Mata, 
Batorego 05, parter, na lewo, osta- Hraków—Półwsio. = SE, Ą , dzymiastowy), a Wszelkie wpłaty na książeczki wuładkowe, jak : 


Stacya kolej, Kraków. 4038 3 8 


Calkiem za darmo 


Dtrzyma każdy na ubranie męskie elegancki materyał aibo na kostyum 
damski matoryę, lub też dobry materyal półjedwabny ma 2 blazki, 


j również spłaty zobowiązań, zaciąguiątych wobec 
Towarzystwa Uskuteczniać można także czezami 
poczt. Kasy 98zcz. Ł. 29796, których na żądanie 
dostarcza Dyrskcyą Towarzystwa, 


Godziny Urzędowe od 3—5 popołudniu. 


Sbecyalność : 


Baterye I oslony | 


"— go lamp kieszonMo- 
| wych, _4293 2 8 


==" 


wane ikygienmiczne Iodownie 


Najtańsze Źródło nabycia 


najpokupniejszych gatunków skarpetek, pończoch damskich 


i Í Nowe i uży 
albo garnitur w kolorze bordo lub zielonym, t. zn. kapę na stół i na z Zz 


2 łóżka, jeśli zamówi tylko jeden pakiet zawierający 30 m resztak 
moich dobrych wyrobów domowych tylko za26K, t. j.: perkali do pra- | 6 
nia na suknie, jedwabi do prania na blazki i sakienki dla dzieci | g 
angielskich zefirów, oksfortu na koszule, druków niebieskich, białej 
it d. Kto zrobi próbne zamówienie, będzie zdumiony, jak każdy, 
kto dotychczas jaż zamówił, 1811 19 20 


| Wytoby lniane, wełniane i bawełniane 
Strass, (Nachod Nr 3 Czechy, i teg 
acka w Krakowie, ul „Jagiellońska Nr 


a 


i dziecięcych, rąkawiczek, bielizny trykotowej, kaftaniczków siat- 


50%, oszczędność na lodzie, konserwatory, 
także maszynki do wytwarzania lodu od 
I0 K, dia gospód, kawiarń, handli delikate- 
sów i mleczarń, dla szpitali, sanatoryów, 
menaży oficerskich i osób prywatnych. Cal- 
kowite urządzenia dla domów gościnnych, 
kawiarń, hoteli, sanatorgów, szpitali, także 
do wypożyczenia pod bardzo dogodnymi wa- 

~ runkami. Na życzenie specyalne oferty. — 
towarowy Ludwik Adler, Wiedeń, IV., Hauptstrasse 10, Frelhaus. 


4334 


kowych i dziecięcych; stylp do obwijania, wzgl. kamaszy dlą 
wojska, towarów gumowych i innych, w skiadzie fabrycznym 
i wytwórczym firmy: 


KELLER i SCHAPIRA 


Wiedeń, I., Saizgries 10. 


_ Natychmiastowa wysyłka do zajętych obszarów Królestwa 
Polskiego i do Galicyi, 4252 3 5 


EZ Z ; 
PIELE BELOHR 
Kąpiele borowinowe Anny; zdrój Anny Maryi. 
Najsilniejsze kąpiele borowinowe przeciw gośćcowi, renmaty- 
zmowi, ischiasom, wysiękowi, chorobom kobiecym i t. p. Pro- 


spekty wysyła Dyrokcya kąpielowa, Sezon od 15 maja do 
30 września. „ 3801 5 8 
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10. 


L WAD SEEN 


Dr Rzadca drukarni L. K. Górski. 


- 


